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'Polska Zjednoczona Partia ·Robotnicza 
l 

pozdrawia Kom11nistyczną Partię Wioch 
w 30-lecie jej z-a1ożenia 

RIZYM (PAP). - Na Ul'Oally64;ej akademii, j~ odbyła się w I.A~ 

vanno iz okaqiji 30-lę.cia ~cmej Partii Włoch, C!Uonek Biura 
.Poliiltyaz.nego KC P71PR Adam~~ pomrow.ieniia KC "Pol­
sk1iej Z-0.ednocrz.one.j Pairtii Robotndcriej dla Komwnii.styCl7Jllej Paritid Włoch. 

„Do Komiitetu ~ego Włoskiej Pamli. Komunistycznej 
Rzym. - Z ok;wji 30 rocrzmticy założenia Waszej Partdi zasyłamy Wam 
płomienne poodt"owienia i serdeczne życzenlia dailszego r<WWoju dla do­
bra włoskdch mas pracujących i sprawy pokoju. 

L.a.t temu 30, najlepsi synowie ludu włoskdego, pod przewodem 
"Wiielkich rewolucjon.1stĆIW, nieodż~ł<Ywa:nego tow. Gramsciego i tow. 
Togliattiego, natchnionych przykładem Wdelkdej Rewołuoji Pa~dziern!l­
kowej, stworzyli nową partię, opartą na naukach Lełiina - StaLma, 
która wzniosła wYSoko sztanda1r walki o wyrz;wolenie społeaane włos­

.kii.eh mas pracujących, sztandar międ~ynairodowej solidarności ro­
botniczej. 

Masy pracujące wszystkich krajów uczciły P•ięć Wielkiego L~ina Przez przeszło 20 lat Wa'i'U-a bohaterska Partia, Partia Gramsciego 
- Togliattiego, w niezwykle ciężkich W&'Unkach krwawej dyktatury 
~ystowslciej prowa<Wiła walkę pmeciwko wrogom ludu i podtrzy­
mywała w sercach robotników i chłopów włoskd~h płomień niezłomne1 
włary w tlWycięstwo sp.rawy postępu i demokracji. POd zwycieskińl sztandarem leniniZmu 

naród radziecki buduje komun·izm 

Ponoseąc nierz.liczone ofiary, Wasza Parna hartowała się i umac­
ndafo. w tej wailce. To komundfoi włQscy, wierni synowie swej ojcrz:ymy, 
stanęli na czele wOOki wyzwoleńazej naTodu włoskiego praeciwko hitle­

. rowsk:im narjeźdźcom i ich fa~ystowskim wspólnikom. 
Drzlis.i·a1 znowu Parma Wasza, która rozwinęła się w wielką i potęż­

ną parbię mas pracujących, kieruje walką całego ludu włoskiego o wol­
ność, o niepodległość narodową, o pokój - przeciwko tym samym si­
łom, które zakuł)) ongiś Wasz kra·j w kajdany faszyrz;mu, a które drl.li.ś 
ueależniarją się .,.eoraiz ba•rdziej od imperialistów amerykańs~h i 
wpmęgają Wasz piękny kraj do rydwanu ich katastrofalnej polityki 
wojny i agresji. Towarzysz Stalin na uroczystej akademii w Moskwie 

MOSKWA (PAP) -Masy pracują 
ce całego świata uroczyście obcho­
dziły 27 rocm.icę zgonu Lenina. W 
Zwią2lku Radzieckim, w Chińskiej 
Republice Ludowej i w krajach de 
mok:racji ludowej odbyły się uroczy 
ste akademie żałobne, na których 
masy praoujące tych kradów rz.łoży­
ły hołd pamięci gec.Jalnego twórcy 
partii bolszewickiej i państwa radzie 

przedstawiciele oo:ganizacji partyj· ,rocznicę zgonu twórcy partii bolsze 
nych i społecznych, jak również przed wickiej i państwa radzieckiego, ge 
stawiciele Armii Radzieckiej. . . nialneg6 nauczyciela międzynarodo 

Na sali teatru panowała cisza i wego proletariatu - Włodzimierza 
podniosły nastrój. Spojrzenia obec· Lenina. · 
nych utkwiły w sce.nie, na której, w We wszystkich 25 dzielnicach Mo 
obramowaniu czerwonych sztanda- skwy odbyły się uroczyste akade­
rów i kwiatów widniał portret uko- mie żałobr.e. 

woli kapitalistycznej jest niezwycię 
żoo.e. Lenmi.zm żyje i rz:wYcdęż.a. Na­
ród radziecki, realizując leninowskiu 
nakazy zbudował pod kierownictwem 
partii bolszewickiej społeczeństwo 
socjalistyczne, obronił wielkie zdo­
bycze ·socjalizmu przed imperializ­
mem międzyr..arodowYm, osiągnął 
wspaniałe sukcesy w realizacji stali­
nowskiej 5-latki powojennej. W du 
chu wielkich idei Lenina i Stalina, 
paru bOlszewicka wychowu.ie lu~ 
radzieckich - aktywnych budown1· I 
czych komunizmu. 

DiJię~i Waszej ofiarnej i nde:clomnej ideowości, dzięki Waseej słu­
SG'lnej polityce opartej na zasadach marksizmu - lenin:imlu, dzięki mą­
dremu kierownictwu wJernego ucrz:nda Lenina 1 Stalina, tow. Pa·lmii"o 
Togliatmego, Partia Wasza skupiła wokół sieblie szerokie masy ludu 
pracującego miast i wsi, zyskała sobie olbmymi 1mtorytet w naxod'Zlie 
włoskim i stała sdę niezwyciężoną siłą w służbie pokoju i postępu, po­
wa,żnym azynnikiem światowego obozu demokratycznego. 

chanego Lenina. NaTód radziecki z N tkich d h . 1 h 
· ty · · e ppmięć a wszys omac i p acac 

ple zmem czci J go · Moskwy powiewały spowite kirem 
Go~~ina 18.50. 27.}at temu .o ~ej sztandary opuszczone do połoWY ma 

• • • godzinie przestało bi: serce w1el~1e- sztów. Niekończącym srię potokiem 
· ckiego. 

Pol&kie masy ludowe, które w pełni solidaryzują się z bohaiterską 
walką ludu włoskiego, wierzą głęboko, że Pal'l:ia Wasza pokrrz.yżuje 
plany podżegacey wojennych, wywalczy pełną wolność i niepodległosć 
Włcch i poprowadrti wielki, szlachetny naxód włosk;i, dumny ze swych 
tradycji postępowych i wkładu do kultury ogólno - ludizkiej, do lep­
~ego i piękniejszego jutra, do soejalirzmu! 27 lat temu ludzkość utraciła wiel go :wodza 1 nauczyciela wszystkich szli i jechali ludzie z wszystkich 

kiiego wod2.a W. I. Lenina, .imię któ- ludzi pracy. dzielnic MoskwY na Plac Czerwo­
rego stało się symbolem nowe~o ży- Na trybunie prMydium ukaa:ują się: ny, gdzie wznosi się świątynia na 
cia - od zachodu po wsch6d i od J. W. STALIN, W. M. Mołotow, rodu radzieckiego i całej postępowej 
północy do południa. Imię Lenina G. M. Malenko'" L. P. Beria, K. E. ludzkości - granitowe mauzoleum 
stało się sztandarem narodów ucie· Woroszyłow, L. M. Kaganowicz, A. Lenina. Tysiące miesrzkańców Mo­
miężonych w ich walce o wolnoś~ i A. Andrejew, N. S. Chruszczow, A. skwy i mieszkańców innych miast 
niepodległość, o szczęście pracuJą· M. Kosygin, M. M. Szwernik, M. A. i wsi Związku Radzieckiego prz.vby 
cych, 0 demokrację i socjalizm. Susłow, P. K. Ponomarenko, M. F. ły do mauzoleum, aby złoi:yć hołd 

KOMITET OENTRALNY 
(Dokończenie na str. 2) POLSKIEJ ZJEiDNOCZONEJ PARTIT ROBOTNICZEJ". 

Od 27 la·t kroczy naród radzieck; Szkiriatow. Sala wita ich dlugo nie- p2mięci Lenina. Ogółem w ciągu 27 
bez Lerllilna _ pod kierownictwem milknącą burzą oklasków. Uczestnicy lat zwiedziło mauzoleum Lenina o­
J. w. Stalina, wYtkniętą przez Lend- akademii szczególnie gorąco witają koło 29.000.000 osób. 

najwłaściwszą drogą do rozwiązania konfliktu koreańskiego 
na drogą, wcielając w życie jego Stalina - kontynuatora dzieła Le- * • * 
wskarzmria. nina, witają przywódców partii i rzą Prasa radz.iecka zamieściła liczne 

MOSKWA (PAP). - W dniu 21 du t kuł po'wi · · · 1 
stycznia w sali Teatru Wielkiego w Przewodniczacy Prezydium Rady ka~· Y Y d s . ęcone !'a1mi~Cl wie -

k d NaJ"wyższeJ· ZS.RR M. M. Szwemik iego wo za I r.auczyc1e a mas pra-
Moskwie odbyła się uroczysta a a e cujących całego świata - Włodzi· 
mia żałobna, poświęcona 27 rocznicX otworzył uroczyście po krótkim prze mierza Lenina. 
zgonu W. I. Lenh1a. W ~k"demu mówieniu akademię żałe>bną, proponu Dziennik „Prawda" w artykule 
wzięli udział: członkowie KC jąc, by uczcić pamięć Iljicza powsta- wstępnym pt. „Wielki sztandar wal 
WKP(b), Moskiews~iego. K<>mit~ n:lem z miejsc. Zebrani powstają i kii 0 wyzwol~rrie ludzkości", pisze 
Obwodcrwego i Mosk1ewsk1ego M1e3- na sali panuje żałobna cisza. m. in.: 
skieg-0 Komitetu WKP(b), Prezy. Następnie Szwernik oddał głos Pod sztandarem idei leninfamu ro 
dium Rady Najwyższej ZSRR i Ra- dyreld;orowi Instytutu Marksa zwija się r.·adal międzynarodowy 

NOWY .YORK (PAP). M4mo kam Delegat Czechosłowacji podkreślił 
panli r.iesłychanego bacisku, prowa- równocześnie, że Chińska Republi­
dzonej ostatnio przez USA dla zmu- ka Ludowa uczyniła ze swe.i strony 
szenia innych członków anglo-ame- propozycje, które otwierają drogę 
rykańskiego bloku do współautor- I do najwłaściwszego rozwiązania kon 
stwa w żądaniu ogłoszenia przez fliktu. 
ONZ Chińskiej Republiki Ludowej Jako ostatni przemawiał delegat 
„agresorem". Star:y Zjednoczone nie Indii, Ra.u. Stwierdził on, że odpo­
osiągnęły zamierzonego celu i dele wiedź Chińskiego Rządu Ludowego 
gacja USA zmuszona została do wnie wysuwa cztery kontrpropozyaje, da­
sienia projektu rezolucji do Komi- jące pełną m<ńliwość osiągnięcia za 
sji Politycznej wyłąc-lłlie we włas -

pomocą dalszych rokowań całkowite 
go porozumienia. 

Po kirótkim omówieniu amerykań­
skiego projektu rezolucji, delegat 
Indii wyraził obawę, że uzr.·anie 
Chin LudowYch za „agresora" m<ńe 
zamknąć drogę do pokojowego roz­
wiązania problemów dalekowschod­
nich. 

Obrady Komisji Politycznej trwa­
ją. 

dy Najwyższej • RFSRR, Moskiew· Engelsa - Lenina, - P. Pospieło- ruch robotniczy i narodowo-wyzwo­
skiej Obwodowej i Miejskiej Rady wowi, który wyrłosil referat 0 zna· leńczy, trwała i trwa walka o po­
delegatów pracujących, KC Koniso- czeniu nauk Lenina dla współcze- kój, demokrację i socjalizm. Wiel 
mołu, Moskiewslriego Ko itetu ~b· ~mości. kie idee Lenina uzbrajają setki mi-
wodowego i Moskiewskiego Kom1te- • • • lionów ludzi we wszystkich częś-
tu Miejslriego Komsomołu, prezy-1 ciach świata w niezawodny oręż 
dium Wszechzwiązkowej Centralnej Naród radziecki uroczyście obcho walki. 

nym imieniu. 
Delegat 1JSA, Austin, składaj(\c na 

sesji Komisji Polityczr:ej projekt re 
zolucji, wystąpił z przemówieniem, 
pełnym oklepanych oszczerstw i in­
wektyw pod adresem Chińskiej Re­
publiki Ludowej. Austin domagal się 
by „ONZ działała bez zwłoki i potę 
piła Chińską Republikę Ludową ja­
ko „agresora", zalecając jej zaprze 
stariie działań wojennych przeciw­
ko wojskom ONZ i wYCOfapie się z 
Korei". 

Podpisanie umów hanillowych na 1951 rek 

z Indiami i z Egiptem 
Rady Związków Zawodowych oraz dził na akademiach żałobnych 27 Wielki Lenin - pisze „Prawda" 

- ostrzegał już w 1918 roku, że im 
perialiści Stanów Zjednoczonych i 
'W. Brytanii dążą do podporządkowa 
nia sobie wszystkich r:-arodów. 

.WAR'jjZAWA .<PAP). - W ostat- ; nego w Warszawie podpisana zosta 
nich .dmach podpisana została w Ne;v' ła umowa handlowa polsko - egip­
Delh1 nowa umo~a ~an~lowa .pom1ę ska, dotycząca wymiany, towarowej 

Otoćzyć wszecl1stronną · opieką 
palaczy - korabielnikowciw 

T.rzy miesiące minęły od chwili, kiedy w przeddmeń 3~ rocznicy 
Wielkiej Rewolucji Październikowej ~ Zakładów im. Wiosny Lu­
dów, tow. Chajt, ~bJicjowal współzawodnictwo w onczędzanio węgl~. 

Czym kierował się tow. Chajt, zapomą.tkowuliąc nowy roduj wspol 
zawoanictwa? Skąd brał wzór i przykład? Nawhnęli go do tego ra­
dzieccy korabielnikowcy, któny przez dzleń czy nawet kilka dni w 
miesiącu pracują na ·za.oszczędzonych m&teriałach. 

Apel tow Chajta nie przebnaniał bez echa. W Jego ślady PGBZli 
przede wszystkim pałacu zmi&nOWi z ZPW Im. Wiosny Ludó~ 1 kh 
towarzysze z innyc)\ za.kładów pracy. Ruch ten rO'll(>rzestrzenił Się. 

O ile jednak ruchowi korabielnikowców nadane 7'0Stały odpowie­
dnie formy organiueyjne, znalazł on podporę w orpnb.acjach parłyJ­
nycb, związkowych I adminisłracjacb zak.łac16w, ,o łyle Jedna z ,rielu 
Jel'O form, współr.awodnłctwo w oszczęWrlaDiu węgla, rmwUało się na­
dal w spo&ób żywiołowy, nieskoordynowany, nie pnynoszitc łyoh ko­
rzyści, jakie przynieść powinno. Nie zainteresowały się nim w sposób 
dostateczny oraa.nizaeJe partyjne l związkowe, nie znal~I on naleiyte­
l'O zrozumienia t oddźwięku wśród administracji zakładow. 

Na przestrzeni ubi01'łych miesięcy okazało się, źe rola pa.lacaJ w 
większości zakładów jest niedoceniBlla, że zapomina się, it oni to wm­
śnie obsługują źródła slly, poruszadĄCe setki m&S'ZYD. Drugą Powainl\ 
przyCZ)'llę zahamowania iniejatywy Chajta stanowił bnk opracowa­
nych .apowiednio norm zużycia węgla. ' 

Dop~ro specjalna uchwala Rządu w sprawie nowYch n~ dla pa­
laczy przyniosła zdecydowane zmiany. Ruch palaczy - ~orab1elnikow­
ców wszedł na właśeiwe tory, rozpoczął jak gdyby drugi etap, . 

Na odbytej pned kilku dniami ogólnej naradzie pal~ ~ Łodzi 
ł województwa, zorganizowanej przez Okręgową Radę ZW'lązkow Za­
wodowych, postanowiono współzawodnictwo zapoczątkowane ~rzez 
tow. Chajta przenieść do wszystkich zakładów przemysłowych, obeJmu­
jąc nim palaczy z całego kraju. 

Aby jednak przyniosło ono ooz.ekiwane r~~lta1y, .nie ~y~tarczy 
inicjatywa samych palaczy. Do ak«:ji tej m~s1 się. p~yłącz~c. k1erow: 
nł<:two techniczne zakładów, czuwaJĄC nad Ja.k na;JracJona~eJszą gos 
podarką cieplną orH przesti;zegając, ab~ ws;eystkie nrząd!Zenia ~otlowe 
l energetyczne znajdowały się w odpow1edmm porządku, Obowiązkiem. 
poszczególnych centralnych zarządów, ich wydziałów. en~rgetyki i ru­
chu, jest przyśpieszl'nie opracowania sta.łych norm zuzycia węirla.. Pra­
ce z tym zwiąiane muszą być wykonane szybko. Palacze me mogą 

etrekać. • h . . ks 
Opieka ORZZ, pomoc ze strony organizacji partyJDyc ~ wię _za 

aniżeli dotychczas współpraca admi~istra.cji zakla;d?w ~apewn1ą wspo_ł_:­
zawodnictwu w oszczędnym spalamu węgla wlaso1wy 1 szybki rozwoJ. 
spowodują, że obejmie ono cały nasz przemysł. . . . 

Tow. Chajt oszczędza codziennie 500 kg. węgla, czyli w przehczen~u 
na r&k przeszło 150 ton. A przecież zakłady, w których on pracuje, me 
należą do największych. Jeżeli dzienne oszczędności w kotłowni Z~W 
im. Wiosny Ludów wynoszą pół tony, gdzie indziej. wynosić .będą !'tl~a 
czy nawet kilkanaście razy więcej. W Łodzi pos1ada~y kilk.:8"1zie~1ąt 
większych za,kładów przemysłowych - w kraJu są ich set!u. Kaii:dy 
dzień współzawodnictwa przyniesie więc w skali ogólnokrajowej ty· 
silłC0 ton ~szczędzonych „czarnych diamentów", miliony złotych 
przyspieszy uruchomienie nowych zakładów. 

' W kopa.lniach Zagłębia Węglowego gó.~nicy. z. miesiąca na miesią<' 
zwiększają wydobycie węgla, aby zaspokmc wc1ąz rosnące zapo1rzebo· 
wanie przemysłu. transportu itd. Na apel rzucony przez ZMP-owca 
Kzwczyka o zwiększenie Ilości cykli odpowiedziały setki brygad gór· 
niczych. Będzie więcej węgla I w lepseym gat~ku. Aby Jednak bob.~~ 
terskie wysiłki górników osiągnęły w Pełni mm1erzony cel. musi wyJs" 
im na przeciw zapoczątkowane już współzawodnictwo o racjonalne. 
oszczędne zużycie węgla. Ten wspólny wysiłek uwielo~rotni osiągnię­
ci& w dziedzinie oomnażania bo11:actw naszej 11:os.oodarlti. 

dzy Polską a Ind1am1 na rok 1951. I w roku 1951. · 
Umowa przewiduje w eksporcie z Umowa przewiduje m. in. import 

Polski m. in.: ~oby metalowe, ro- bawełny fosforytów ścinków i szmat 
wery, wyrobł' e~aliowane, ru;y, por wełnian~cb, oraz eksport do Egip-Wskazując, iż imperialiści niejed­

nokrotnie napadali na Związek Ra­
dziecki i że ich awantury wojenne 
kończyły się zawsze haniebną klęs­
ką, dzienrAk „Prawda" stwierdza: 

Przemawiający następnie delegat 
Czechosłowacji, Nosek, podkreślił, że 
wriosek delegacji USA jest manew 
rem, mającym na celu uratowanie 
sytuacji amerykańskich wojsk agre 
sywnych w Korei. 

cela.nę, chemikalia, konserwy 1 tp., a tu et . - olni · 
w imporcie z Indii, rudę żelazną, : prz wor?w „r czo .- spozyw-

Lecz te lekcje historii niczego nie 
nauczyły imperialistów amerykań­
skich, którzy kroczą śladami zabor­
ców hitlerowskich. Mftliarderzy a­
merykańscy dążą przy pe>mocy siły 
do narzucenia swego panowania ca 
łemu światu'. Zorganizowali oni 
krwawą agresję przeciwko narodom 
Azji i obeotie przygotowują się go­
rączkowo do agresji w Europie. 

pieprz, herbatę, skóry suxowe, surow I czych, chem1~al11, wyrobow metalo 
ce farmaceutycme, oleje roślinne wYCh, wyrobow przemysłu drzewr.-e 
dla celów p1·zemysłowych itp. I go, mineralnego itp. 

Po przytoczeniu szeregu przykła­
dów pogwałcenia przez stany Zjed 
noczone Karty ONZ, jak również po 
rozumień kairskiego, mookiewskiego 
li pocrzdamskiego. Nosek postawJł 
pytanie, jakie istnieją gwarar:eje, że 
Stany Zjednoczone nie naruszą poro 
zumienia o „zaprzestaniu działań wo 
jennych . w Korei" o ile porozi.unłe 
t:·ie takie zostanie zawarte. 

* .., * I W imieniu Egiptu podpisał umową 
WARSZAWA - W dniu 20 bm. charge d'affaires Egiptu w Warsza­

w Ministerstwie Har..ólu Zagranic:z:- wie p. El Husseini el Khati.b 

Armia ludowa wyzwoliła Jonwol 
Wielkie dzieło komunizmu, dzieło 

wyzwolez:.ia mas pracujących z nie-

PEKIN (PAP) - Dowództwo na­
czelne koreańskiej armii ludowej 
w komunikacie ogłoswr..;ym 22 bm. Po 

Mor~eny, ~1ie(io~ óin .i trutir.iele ~uI mło~1ieiJ 
skazani na karę śmierci i długoletnie więzienie 
Wyrok w procesie księży Oborskiego, Gadomskiego i • ·spólników 

K•RAKóW (Po.AP). - Wojskowy Sąd Rejonowy w Krakowie ogłosił· ry utwierdzał oskarżonego Łupkę w 
wyrok w procesie bandy „AP". ~skarżeni uznaJ?.i zosta~i winnymi. z~u~- pm;konmi;i! że może on decydo­
canych im przestępstw i skazani: ks. Oborski na dozywotne w~ęz!en~e, wa~ o zaboJstwach, „bł'le tylko de­
ks. GadomsK'i na dożywotne więzienie, Grabińska na dożywotne więzienie, cyzJa zapadła po trzezwy.:n namy­
Adamus1 na karę śmierci, Podsiadło na. karę śmierci, Łupka na karę śle, bez. ubocznych wz~lędow". Je~­
śmierci, 'Barczyk na 15 lat więzienia, Piilwowarslci na dożyw.otnie wję- nocześ;ine ks. Ga?-omski wr~ył Ł~-
zienie, Rogalski na 10 lat więzienia i Krężel na 15 lat wi~en.ia. pce pistolet, ktory sam melegaine 

. , 1 k" pnze{!howywał. 
W uzasadnieniu wyroku sąd stwier I przemocą ustro3u panstwa po s 1ego: . . . , 

dził, że nielegalna organizacja, dzia Przewód sądowy wykazał - głosi Ks. Gad~~ wiedziiiał - st~er-
łająca na terenie Wolbromia pod dalej uzasadnienie wyroku - . ż~ d~ uzasadllilerue wyroku - ze „rz. 
nazwą „AP" miała na celu dążeni~ członkowie „AP" czując poparcie. 1 ~letu tego 2iamo~?o'Y.~Y zosta­
do zmiany przemocą ustroju Polski mając za sobą autorytet dwoch ks1ę- rue Wal.demar Grabms<ki . . 
Ludowej. Założycielami bandy byli 7.y, wzmogli sw11 działalność dywer W związku z zamordowamem Gra 
oskarżony Adamus, Podsiadło i Lup syjną i rabunkow11. bińskdego ujawniona została rów-
ka. Banda ta dokonywała zamachów Sąd stwierdza następnie, że banda nież nikczemna rola jaką odegrał 
na funkcjonariuszy milicji obywatel- AP" - podobnie jak inne organi- ks. Oborski, podżeg~jąc oskarżoną 
skiej i innych przedstawicieli władzy z"acJ·e podziemne m Polsce, _ słti.żac 

kt h ł k , PZPR " - Grabińską do udzielenia zezwolenia 
oraz na a ywnyc cz on ow · obcym imperialistycznym celom, sta-
OLłonkowie bandy kolportowali, rów czała się gwałtownie na dno upadku na zabójstwo jej syna. Na trzy dni 
nież nielegalną prasę i ulotki. ; upodlenia, stosując najohydniejsze prrzed morderstwem Grabińska uda-

W toku przewodu sądowego ustalo metody prowokacji, grabieży i mor· ła się do ks. Oborskiego, który w to 
no, że oskarżeni księża Oborski' i dów. Coraz nieudolnieJ· pokrywała 
Gadomski byli związani z bandą b ku rozmowy, wbrew elemeilltarnym 
„AP''. Ksiądz Oborski patronował ona swą działalność dywersyjno- an zasadom moralnym, nie be2ipośred­
tej nielegalnej organizacji, a ką. Ga dycką reakcyjnymi hasłami politycz- •nio. ale w perflidny lecz jednozna­
domski omawiał z członkami bandy nymi. czny sposób wywołał w niej pmeko 
projekty aktów terroru i zabójstw, Uzasad·Illienie wyroku zawJ.era w 
dostarczał im broni i umacniał w dalszym ciągu opis znanych już z name, że Waldematr Grabiński po­
nich przekonanie, że przestępcza dzia przewodu sądowego morderstw, za- winien rzosrtać zamordowany. 
łalność bandy powinna być kontynu· machów terrorystycznych i napa- W urz.a,sadnieniu wyroku podkreśla 
owana. d.ów rab~nk?wych, jakich aopuścili no następnie, że ks. Oborski, wie-

'.l'ak ~ię~ ks. Oborski i ks. ~ad~m się oskarzeru.. dz c o zbrodnicrze· drtiałalności ban 
sl byh nie tylko „moralnymi opie- Na tle morderstwa dokonanego ą . . . 3 . 
kunami" tej organizacji, ale również na Waldemame Grabińsklim uwdda-1 dy, me uczymł nncrzego, aby sparali­
aktywnie przyczynia!; się do reali· I amia się szet.zególnde jaskrawo rola żować jej zarniemenia. jakkolwiek 
zowania celów „AP" - do obalenia oskarżonego ks. Gadomskiego, któ- (Dokończenie na str. 2) 

dało, że oddziały armii ludowe.i na­
cierające w prowincji Konwor.: w 
kierunku Jonwolu rozgromiły od­
działy nieprzyjaciela i wyzwoliły 

wdny węzeł komunikacyjny Jon­
Wo! ~ okoliczne rejony. W wal­
kach o wyzwolez:.ie Jonwolu oddzl.a 
ły armii ludowej położyły trupem 
lub raniły przeszło 900 żołnierzy i 
oficerów nieprzyjacielskich, i Ponad 
600 wzięły do niewoli. Zdobyto 4 
czołgi, wiele broni, pocisków i in­
nych materiałów wojennych. 

Z całego świata 
== 

(-) NOWY JORK. Jak donosi 
„Daily Compass" - hitlerowski ge 
nerał Hans Speidel ma zostać zamia­
nowany zastępcą generała Eisenho­
wera. 

(-)NOWY JORK. W dniu 18 sty­
cznia policja wtargnęła do lokalu 
Partii Ki>munistyc~nej w · N ew ark -
aresztując szereg funkcjonariuszów 
partyjnych. 

(-) NOWY JORK. Delegat polski 
w ONZ dr Juliusz Suchy wyr.aził peł 
ne poparcie Polski dla stanowiska 
zajętego przez Chiny• Ludowe w 
kwestii koreańskiej. 

(-) PARYŻ. Dokerzy portu w 
Sete zobowiązali się nie dopuścić do 
wyładowywania broni amerykańskiej 
w tym porcie. 

(-) RZYM. Liczba nauczycieli, 
poszukujących pracy na terenie 
Włoch wynosi 100 tysięcy osób. W 
samym Rzymie 7 tysięcy nauczycie­
li pozo1taje bez pracy. 

(-) PHENIAN. Odbyło sit tu 
wspólne posiedzenie Komitetów Cen­
tralnych Związku Młodzieży Kore­
ańskiej z Północnej i Południowej 
Korei, na którym powzięto uchwałę 
o zjednoczeniu obu związków. 

(-) NOWY JORK. W Chile wf• 
buchł strajk 5 tysięcy kolejaraJ. I 
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Sprawiedliwość dosi11.1l·a S ·Ł Q WA • 
l FAKTY zbrodniarzy i organizatorow zbrodni ' · · · 

w KrakC>wY Pko6ciył M kosr.mamy P1'0e9I pn.ecilwko faseystow- R z A d y l'I T B r y t a 'n . „ 
llk:leil bandzie, na czele któreJ •belli clwaJ k&i~t.a: Obol'8ki l Gadom!lki. 'L't l'' • 11 I 

Proces ten QdałonU • całą 1ukrawoiclą straszliwe bagno moralne · • 

• 

l zgniH;nę fas:zy1towskdej „organltt.iacjl", Uj$wnił do gruntu zbrodni- ,...- ł ~ kl d ' 
cizą atmosferę ł wpływ obu księży, którey wykorzystu.jąc swój e.utory- za pogwa cenie u a ow z 
tet wśród wienących, ł%el'llYU - tl'!lgiczne w skutkach - &pustosze-

· F-rancji są odpowiedziałn·e 
ZSRR i remilitaryzdcję Trizonii 

nie moralne w&i:ód młod#eży, pcbłi1Jąc jq do mordów 1 grabieży. Poka- Ogłoszona onegdaj odpowiedz ra- agresywnego cb?-rakteru paktu atlan 
~ł berimiar pedi.d:I! obu k$i~:iy, któmy doprowadzili do slua.jnego dziecka na noty rządów Wielkiej Bry tyckiego, wymier;11onego przeciwko 

ub. r. mówił, że „trzebit się bić mo· 
żliwie najdalej na wachodzie'1• Tó s' 
fakty, których nie idołaję p,odważyo 
najbardziej urocąyste deklaJ"acje i za 
pewnienia Paryża i Londynu. To są 
fakty, którym w notach francuskiej 
i brytyjskiej nic. ni!ll zdołap(> przeciw 
stawić. 

Nota radziecka pr~ytac~a oficjaln" 
t11kety komunikatu r; nowojorskiej na 
J;"ady ministrów spraw zagraniczn;vch 
Stanów Zj•dnoczonych, Wielkiej ;Bry. 
tanli i Francji oraz z brukselskiej se 
sji rady paktu atlantyckiego. W ko· 
munikatach tych mówi sie wrrdnie 
o udziale Niemiec w połączonyob ai­
łaah zbrojnych oraz o wspólnych pr• 
cach z „rządem" Trizonii na temat 
„wltładu Nietniee do obrony Euro· 
py". To zn6,v j,st fakt, jaskr&1VO za 
przeczający zape,fl\ieniom i „wyJ•i· 
nienióll\1' rz,dów Wielkiej Brytani\ l 
l"rancji. 

zwyrodnienia matkę, .So tego, by WY~ izg~ę na m.mordowanle tąnii i Francji w sprawie remilltary Zwh)zkowi Rii.dzieckiemu l krajom 
własnego dziec~. kt6riy ~zes7.aili t popteraij każdą zbrodndę sk!le- zacji Trizonii, odsłania zarówno ce• demokr3cji ludowej, nie taj'ł nawet 
110waną pneclwlto ndazej ojceyźnie. le jale; i metody wasali i współpraco- jego twórcy. Wystarczy przypomnieć 

ti'aiąc nlenąwiścl do WS'lystkleao co ludowe d postępowe uświęca- wnik6w amerykańskiego lmperializ- głosy członków Kongresu USA o 
Jąc każdą zbrodnlę, powoł:v;vaniem Się na „etykę kartolicką", księża !1JU. Na, ja8no postawiony i rzeczowo „wojnie prewel:)oyjnej" (M1.1ndt), o 
Oborski ~ Gadomski WYtwol'fl.yli kllmat, w którym mogły się zrodzić umotrnowany przez rząd radziecki warunkach, które zmu11z' Stany 
tak Potworne zbrodnie jak dzl~ob6jstwo, zabójstwo 14_letniego drz.dec„ zarzu~ pogwałcenia prze11 rządy fran Zjednoe:zone do wypowiedzeniil wojny 
ka ~rzez 17-letniego b.llndytę, JDOi,-derstwo kąprała IMO Kiamionki 1 nau„ cuski i brytyjski nie tylko uchwał Związkowi Radzieckiemu (przl!wodni 

Również w w~złow1m zagadnieniu 
pokoju, w kwestii remilitaryzacji Nie 
miec Zachodnich i przeksztnłoenia 
Ich w główną bazę i sile agresji, no­
ty nie wychodzi} p'Oza zapewt).ienia, 
pozostające w jaskrawej 1przecznoś-' 
ci z rżeczywistośeię. Oóż bowiem PO· 
wiedzieć o takim np. twierdzeniu, że 
układ brukselski nie przewiduje ani 
utworzenia armii niemieckiej, a.ni od 
budowy niemieckiego przemysłu woj. 
skowego, lecz tylko ustanowienie w 
rMitach „ponadnarodowych k-0lekty­
wnego systemu o charakterze obron· 
nym". 

cizyciela Sęweryna, liczne nap!ldY mbunltowe na spółdzielnie itd. poczdamskich, ale i dwustronnych częcy komisji KongTe11u dla· spraw 
. Plebania wolbromska była ~ylem i tr6dłem natchnienia dla ban- układów zawartych ze Związkiem Ra energii atomowej Durham), przemó· 
d~ów. Cboc.iaż k~, ObQ~IU ..., jak •am zeznał _ zdawał sobie dolda- dzieckim, w notaeh francuskiej i bry. wienie ministra marynarki Matthe· 
dnie sprawę, że or"antzaoia ..,,„_,emna prowad-' do morderstw to tyjskiej znajdujemy jedynie gołosło· wsa, że „Stany Zjednoczone muHę 
j d łi; '" ~ .~~ m • wne zapewnienia o. rzekomo „obron· mieć odware zostania pierwszym a. 
e na n:le nama\Via• CIEłonków bandy, ał>y ujawnić „organizację" przed nych" celach ich polityki i twierdze· gresorem"„., nie mówiąc już o gło- lmperialiśpl amerykaJ\llłY - o .az-,itt 

dobrże wiadomo r111ądom W!el\dej Bry 
tanii i Fta~cji -. układają się z Ade· 
nauerem i Schumacherem o „mięso 
imllatnie'' w Trizonii za cenę właśnie 
odbudowy przemysłu zbrojenioweuo i 
za popieranie ich rewizjonistyczrlyćh 
dążeń do zmiany lll'anic . ustal<>nyeh 
ukladami międzynarodowymi po kl~· 
ce hitleryzmu. Politycy z Bonp nie 
t11Jł. ie Ich celem jest agresja i r„ 

org8JTl.a~i władzy ludowej. PIY.eclwnle, ks. · Oborski patronował jej nia rażąco sprzeczne z f11ktaml. sach głównych podżegaczy wojennych 
zbrodmom :l 11krupą1atni« je u)lrywal; dawał Iwą twltorytaitywną zgodę Rządy francuski i brytyj;;ki nie po Trumana, Churchilla, Achesona i. in· 
na dal112ą t:bl'Qdnłczą drdałalnośó. trafią przytoczyć ·ani jednego faktu, nych. 
bandNicle blae!ej postęp<>wał J~go \lłłkary, k•· Gedomskd, a: kt6rego rąk ani jednego argumentu, który by wska A osławiony kat francuskiej klasy 

• Y otmymali broó. pJ;1Eeohowywlmł\ aa ołt&nelll, dla l'Jamordowa- zał, że istnieje zagrożenie Wielkiej robotniczej prawicowy socjalista Ju. 
ma chłopca. Brytanii i ;Francji i że kraje te przed les Moch w buńczucznym przemówie 

A: ki~y k1, ąadomsk:i opowiedział ka. Oborskiemu 0 SWOjej ri:brod- kimś muaz, się „broni4". Natomiast niu, wygłoszonym jeszcze w sierpniu 
m~eJ. di?!Lałalnośc1, dziekan nie tylko go nie potępił, ale dał swemu 
wika?1u11zowl urlop, aby mógł wyjechać do kuri4 biskupiej w Kielcach, 
do ks. kanonika J~c2la ~tępcy b.l&kupa KacmiMka i poradzić 
si~ ;ego, co zrobić,, jak alą ukryć przed erożącym are~owallliem 28 
zbrodndcżą, antyludową diUłaln<>ść, . 

I cM n• to kuria btsltu.Pła. llitórą 1'!1erował biskup Ke<i-nnarek, zne.­
ny całej Polse~ ~e sweio gorlłweso wysłuSiwanią $1ę hiłJerowsłdemu 
naoeźdżcy - ewierz<:hnik k&iętr Obor11k!iego i Gadolll$kiego? 

Mimo podpl„Mlta p~ epis}topat z Rządem RP umowy, w której 
m. in. 1.0bowiączał alę riwalozać zbrodmczą d.ziała:lność band podziemia, 
pięt;nować 1 karać du~howieństwo biorą<:e ud2'Wł w akoH padziemnej 
i antypolsJdej, episkopat swych 1.01)owlązań nie wypełn!l.ł. Eplsko.pat nie 
Z8$uspendował izbrodniamy, nie odelął &lę od nich i nie potępił ich. 

Kuria biskl.i:pia zataiła pnestępstwa, o których ks. Gadomski mel­
doW31 swoim bezpośrednhn przełożonym. Z11tąiła, mimo iż władrze pań­
$twowe kllkakrot~e W}'1'8tnit pniypominaly przedstawicielom episko.:. 
patu o obowiąekach wynlkającyc:h z porownilerula, żądały eajęcia w tej 
spraw11t S1-nowlsk~ l potępienia · Ql'brodniarzy. 

Jakte charfłktwrstyC?Znym je&t takt, te o!. sami do!Jtojmcy kośoleI„ 
m, któny osłand.ali ;ibrodni!llZą l\tiałalno46 księży Oborskiego i Gadom­
skiego, $ZYkanuj" i prieŚladu'ą 1'łięt:y, precujących r:; całym oddain.lem 
dla dobra kraju 1 fll)tawy pokoju. 

„R~k~yjne ~ś6 epi.akopaitJ nde tnoie r.dobyć się na pot~pienie 
Edradlz:leckfoh, zbrodrµ.crzych ł antynarodowYCh poczyna?\ tych ksit:ży, 
którzy hańbią godność kapłańską, cklałając na szkodę i.ntere$6w na­
rodu i pańlltwą.„ - ptiwJeda:lał JIYI.ef Passtni .na konferencji preedstaw.l­
cieli za.rz. wojew. komisji ksJęźy Pl"ZY zw. Bojowników o Woln~ć i De~o 
kir~ję. - Natomiaet niektómy przedstaw'iclele episkOtPatu polskiego 
nie wahają się nadużywaó swojej włacky w stosunku do księży -
członków ZBoWiD pmez gwał~nie ich sumłefl i wYW,ieranie niedo­
pusreza,lnego nacisku w kierunku zaniechania pmez nach Wjała:lnoścl 
politycznej J obywa.telstdej''. . 

Taka pplityka rea.1tcYtf nej męAał ~leru słuty wrogom Polski, Bi.łom 
prrzygotowującym wojnę, którym udziela poparcia · WIB!tykan. Niedawno 
Plius XI! „papiełl hitlerow*1" Zlldeklairował, że dziehl prrzygotowarn.\a 
do nowej rzeizli śWILat,owej ,,stawna do dy8!P00f!Ojd wszystld.e zasoby ko­

Masy pracujące wszystkich kraj6w 
uczciły · pamięć Wielkiego Lenina . 

(Dokońosenie ze str. 1) 
W swlązku z 27 rocznicą zgonu 

genialnego wodza I nauczyciela mas 
Praoująoycb całef(o świaVł - Wio· 
d11:imierza Len1t1a - w stolicach kra 
Ji>w europejskich odbyły się z ini· 
cjatywy partii komunistycznych i 
organizacji postępowych akademie 
żałobne i wiece. 

NRD 

przez Towarzystwo Przyjaźni F!ńsko­
Radzi.eckiej w 27 roczrJ,cę śmierci 
Lenina przybyli liczni robotnicy fa 
bryk stołecznych oraz przedstawicie 
le poselstwa ZSRR w Helsinkach. 

HOLANDIA. 
HAGA (PAP) - W Hadze i w ir" 

nych miastach holP..nderskich odby­
ły się zebrania i akademie żałobne 
ipośw.ięeone życiu i walce wielkiego 
rewolucjonisty l wodza mas pracu 
jących całego śwlata - "Włc.dzimie 
rza Lenina. 

SZW.ECJ • .\ 
STOCKHOLM (PAP) -W Sztok­

holmie odbyła się w 27 rocpilcę zgo 
nu Lenina uroczysta akademia żało 
bna, zorgoan.irzowana pree:z Towarizy 
stwo Przyjaźiii Szwedzko - Radziec 
ki ej, 

. BEąLIN (PAP) -. W akademU 
żałobnej w rocznicę śmierci Lenina 
wziąli udział przed_stawiciele Komi· 
tetu Centralr.ego Niemieckiej Socja 
listycr.nej Partii Jedności (SED) z 
prezydentem Republild - Wilhel­
mem, Pieckiem na czele. liczni c:iiłon­
kowie bPTlińskiej organizacji SED, 
roboinicy i urządnicy fabryk t in­
stytucji berlińskich, szef radzieckiej 
misji dyplomatyczr..ej, · ambasador 
Puszkin oraz inni członkowie korpu 
su dyplomatyczneio. CHINY 

FRANOJA Masy .pracujące Chin LudoWYCh 
PARYZ (PAP) _ w XIV dzielni uroczyście .obchodziły 27 r~zn!cę 

cy Paryża w poblitu 13ramy Orleań-' rz.gonu Lenma. Dnia 21 stycrm1.1a od­
skiej, przed domem 1'1r 4 r:-a ulic:v była się w Pekinie uroczysta akade 

mia żałobx:a zorganizowana przez 
Towarzystwo Pr7!yjaźni Chińsko-Ra 
dzleckiej. 

KOREA 
We wszystkich miastach 1 w~iach 

Korei Północr..ej oraz w WYzwolo­
nych okręgach Korei Południowej od 
były się uroczyste zebrania żałob­
ne poświEicone pamięci Lenina. 

Złożenie wieńców 

w mauzoleum Lenina 
MOSKWA (l'AP) - W dniu t'f ro 

c7,nłcy zgonu genlalnero wodza mas 
pracujących Awłata, przed1tawlcłele 
ambasad ł poselstw kraJ6w demokra 
cji ludowej w Moskwie. ztotyll włe6 
ce w mauzoleum Lenina. 
Członkowie Ambasady BP w Mo· 

skwie, z ambasadorem gazlmłenem 
Jasińskhn na czele, prąbyll do mau 
zołeum, gdzie złoiyU tl'S1' wleńoe1 
w Imieniu Komitetu Oentralnep 
PZPR. w imieniu Rzitdu RP I amba 
sadora 'RP w MóskWłe. 

wizja granic. . 
Na pierwszym posiedzeniu Bundt· 

stagu TrizonH mówiono wyrdnie o 
„odwiecznie 11ieni.ieckich" śl!łsku, PO. 
morzu, Alzacji, Lotaryngii i Sud•· 
tach. ,A.den~uer odrzucił propozycję 
premiera Gr<>tewohla w sprawie ijed 
noczenia Niemiec, podając za jeden 
z ważnych powodów podpisanie przez -
rząd Niemieckiej Republiki Demokra 
tycznej układu o granicy na Odrze i 
Nyaie. Schumacher woła o wojnę nad 
Wisłlł i Niemnem. To Bił fakty, kt6· 
rych nie· zdołają. przesłon\~ ani gołi>• · 
słowne tapewnlenia o pokojowośoi \ 
obronności paktu atlantyckiego, oi 
kazuistyczne wywody autorów 11ot 
brytyjskiej i francuskiej._ 

Nota rz'łdu radzieckiego, w sposób 
~zeczowy, opartr nil pow!lzfchnie .:ana 
rtych faktfl.ch, wskazuje n.a ud2iiał rzt / 
dów Wielkiej Brytanlł i Francji w 
przygotowaniu arresjł przeciwko 
ZSR}ł. i krAjom detnokraełi ludowej. 
Nota radziecka ostrzega, ze odpowie 
dzialt1ość za pQgWałcenie układ6w 1 
ZSRR i za remilitaryzację Trizonil1 
spada na rządy Wielkiej Brytiw,il 1 
Francji. 
Cały ob6z pokoju, wezyscy uczci· 

wl ludzie na świecie solldatyzują sit 
..,, pełni że stanowiskiem rz~du ra· 
dzieckiego. 

ścioła". 
• iii • 

Proces krakowski wstmąsnął głęboko całą nasrzą opinią publiaz.ną. 
Masy pracujące Po1'ki wypowitdają jeszi;ze bardziej bezwzględną wal.1tę 
wrogom pokoju, wrogom narodu, a1entpm faszyzmu i impeliał!rmnu, 

Marie-Rose, w którym mieszkał ~-_:-----------------------._;.---------...... ~"'7"'...--;;:-"7.'."--

, ~~~zi~~;: ~:'1~~~!~~!> :i~c ~~~~ Załoga PMT pode1·muie wsp6łzawodn,ctwo 
!my, poświęcony pamięci wielkiego 

re:::·:~~TR~2?roomlc• na cześć Międzynarodowego Dnia Kobiet bez względu na to w je.kłej postaci i formie oni występuj!\. 
Do walkd stają w&r.yscy uezci-wi kaięża katoliccy, ~ómy niejedno­

krotnie dawali dowód swego patriotyzmu 1 oddairlia Polsce Ludowej. 
Wsri:yscy ludzie dobrej woM, W.Y$OY uo:dwi ludzie mają dość tej 
ohydy, mS\1ą doś6 tego zd7Jlcrr.end4 ~ ~e.nta. lmórych JmSadnlk:iem 
by1l opiekunowie ks. Qborsllllego l (ladomgk!ego. 

Wyrok wydimy na zbrodndamy jest ~rawdedliwy. Nie dopuścimy 
do tego, aby ookolwliek tnQgło wstrzyma!? nasze pokojowe budownic­
two. Nie po71Wol1my zbrćdndiamom rmlłłandać &lę sutanną, za•ttuwać dUSIZe 
naszej młO(błety. 

śmierci Lenina w sali teatru „Ta- Pi:zed kilku dniami kobiety zakła- w celn uczcitenla Mitdzynarodowe- roclowero Dnia Kobiet zobowiązuje 
bor" odbyła się uroczysta akademia dów im. Więckowskiego rzuciły ha· go Dnia Kobiet, dnia ą marca, li!«>' ai, podnieść do właściwego pozio-
fałobna, w której wzięli udział człon sło rozpoczęcia współzawodnictwa d!a bowiązuje się wykon•ć płat\ pro- mu dyscyplinę pracy, zlikwidować 
kowie wiedeńskiej organizacji Komu uczczenia Międzynarodoweio J?ma dukcyjny za 1-Hy kwarta\ 1951 r. llieuspr:;. 'iedlhyionlł nieobecność i 
nistycznej Partii Austrii oraz Uczni Kobiet, obchodzonego uroczyście s na dwa dni prłled terminem. tj. w s116btlenla, umasowil w zakłedd• 
robotr.icy fabryk wiedeńskich. marca. Załoga tych zakładów zobo· 102,7 proc. Ql'(ąnl:i:a1cję L. K. i TPPR. oraz pod 

FINLANDIA wiązała się dać ponadplanową pro· Wzywamy równocześnie WllllY&t- nieść kulturę miejsca pracy. 
HELSINKI (PAP) - Na uroczystą dukcję wartości 700 tys. złotych. kie wytwórnie w całej Polsce do po Jesteśmy przekona.ne, łe WYJlikł 

akademię żllłcbną, zo1•g:mrzownną c.lł ' wzięcia podobnych zobowiązań, ma ndieJ pracy osiągnięte dzięki 
W dndru 22 b. m. podchwy Y jących na celu jak najszybsi• WJ• w1p6lzawodnici:.wu będą poważnym 

WJro~ w 1roteiie ~~or1~ie~o, ~a~om1lie~o i wi1ólDi~ów 
ten apel kobiety Wytwórni MonopO· konanie Planu 6-letnlego. wkładeftł w dzieło utrwalenia p& 
lu Tytonio-wego. Cała załoga przyby Rada Kobiet z okazji_ Mł~iyna- koJu i budowy socjalizmu w Polsce. 
ła na ma!!ówke zorganizowaną przez 
radę kobiecą. 
Zagajając zebranie przewodnicZ!JCa 

rady z.składowej tow. Stańczyk oświad 
domsklego t-akt, te ,,naduiyll oni czyła „kobiety polskie sę dumne i 
•wycb 1tanowisk duszpastenlrlch l . wdzięczne Rządowi i Partii' za równo 
saufania ooklad8Cetro w Qicb Pf1!CZ uprawniepie, na które czekały o4 wie 
miejscowy oclll~m wlerzlłC!ego społe- k6w, a wdzięczność SWlł przejawiają 

Zakończenie obrad 
Czechosłowackiego Kongresu 

(Dalsrzy ciąg ze str. 1-eD 
miał k1,J temu wsrzelkie mozliwoścd1 
chocl:;iżby poprr.ez .wydanie nakazu 
„nde zabijaj'1 - Jak tego wymagał 
obowiąriek młowdeb, mn . bar~ej 
duszpasteria. 
Księta Obo,..W I Gadom1kł. to Ja­

skrawe DRYkła{łr 'ZW1fodntem. re„ 
akcyJneJ czę§cł klerq, a~~eł 
sntan~„. ambonr 1 konfe1Jonalo df) 
wal1d • ponępe~ I władslł ludowit. 

Na podstawie wyJaśnie6 oskarżo· 
nych lcsiędza Oborskiego f księdza 
Gadomskł11go ustalono, te oskarżony 
ks. Oborski wyjechał do Kielc, gdiłe 
o kontaktach swoich l oskarżonego 
księdza Gadomskiego s or,!ianłzaoją 
podziemną i o nl~pezpieczeństwie, 
grożącym im z tego l)owodu zawia· 
domił . wikariusza diecezji kieleckiej 
ks. Jaroszewicza. Kuria kielecka nie 
tylko zataiła ten fakt przed władta· 
mi państwowym!, ale nie wycią­
gnęła zeń żadnycł). konsekwencji w 
stosunku do winnych. 

Uzasadnienie wyroku słwterdza, te 
episkopat zajął w tej sprawie podo• 
bne stanowisko jak w wielu innych 
WVlJadkach wykrycia I skazania ptZez 
sądy RP prawomocnymi wyrokami 
-zdrajców, szpiegów, morderców i 
terrorystów w sutannach. Pomimo, 
:l:e zawarta dnia 14. 4. 1950 r. młt:dzy 
rządem RP a episkopatem umowa 
zawiera wvraźne zobowiązanie epl• 
skopatu potępienia wvstąpiefL anty-· 
państwowych, potępianie nadużywa­
nia uc~nl? reliaiinvcb w celu antv· 

Wieści z kroiu 
Ili ,I c:~.-

{-) .BIELSKO. Dnła 20 btn. od· 
była sie uroczystość połQczenia miast 
Bielska i Białej. 

{-) WARSZAWA. Pł'zystąpiono 
tu do odbudowy jednego z najwięk­
szych w kraju browarów -_:llaber· 
busch i Schiele. Browar ten wstał 
całkewicie zniszczony pr~z Niem· 
ców w roku 1944. 

(-) GDAŃSK. W PGR - Książę 
ee żuławy - osiągni~to w r. ob. prze 
clętnłe p.o 6Z kwintale paenh!y z ba. 
Tą.k wielkie w1frlld osłągnieto na 
skutek zastosowa·nia radzieckich me­
~ ~praWJ: i nawożenia ziemi. 

państwowym ·oraz karania konse­
kwencjami kanonicznymi kcięA' u· 
ozestnlczącycb w f akiejkolwiek akcji 
podziemnej - episkopat milczał. 

W tel atmosferze rodziły się myśli 
o katowaniu i morrlowanlu milicjan­
tów, nauczycieli, du.iełacrŁy s.pełecizr.. 
nvch i w tej atmosferze zrodziła- się 
i została zrealizowana myśl o za­
mordowaniu 14-letniego dziecka, 
W~ldemara Grabińskiego, prży u~ 
dziale Jego matki, oskarżonej Grabiń. 
sklej, 
Od~ośnde osk. Grebińsldej uzasa­

dnienie wyroku stwierdza, iż wsipół 
Pracowała ona a: nielegalną organi­
rzacją „AP'1, która dążyła do flmiia­
ny prizemocą u11troju państwa pol­
skiego - że dopuściła się podżega­
nla do t>Mbawienia życia swego sy­
na 14•letnłego Waldemrura Grabiń­
skiego wled.ząc, że może on ujawnić 
działalność nielegalnej organ:izacji 
p~d orgmam:l bezpieczeństwa pu­
blicznego - oraz, że udzieliła· porno 
cy człol)kom bandy przy dokonaniu 
napadu rabunkowego na sklep 
PCH w Wolbromłu t na spółda:ielnię 
1,ltoln:ik". 

Henryk Adamus - był kierowni­
kiem grupy nielega~nej organirzacji 
i.AP". W dniu 2 czerwca 1949 r. za­
mordował nauczyciela Władysława 
Seweryna, poniieważ należał on do 
PZPR i dobrze wywiązywał się z o­
bowiąz'lru ludowego nauczyciela. 

Tadeusrz Podsiadło - stwierdza u 
zasadnienie wyroku - był kierowni 
kiem grupy organizacji „AP", brał 
czynny udział w pobiciu Stanisła­
wa i Włodz!miema Koniecznych o­
raz udzdelił pomocy innym człon­
kom bandy przy dokonywaniu 1ZJ1.1ma 
chu na Seweryna. 

Podsiadło wydał rozka.2 zamordo­
wania Władysława Kamionki i Wal 
demara Grabińskiego. 
Wacław Piwowarski - jak stwier 

dza uzasadnienie - dokonał, jako 
członek organirzacji „AP", zabój$1;wa 
Władysława Kamionki oraz zcirga­
nlzował poprzednio dwie zasadzki 
na tego przedstawiciela MO, prócz 
tego pl."Lecbowywał nielegalnie broń. 
PmecłJ.od2ąc z kolei do wymiaru 

kary sąd w U7.asadnien:!u przyjął ja 
ko okoliamość szczególnie obciąża­
jącą oskarżonych Oborskieao il Ga-

Pokoju 
czeństwa oraz !e wykor2Jystalł swój w swej twórczej pracy dla przedter· PRAGA (PAP) - W r:-iedzłelę portret bohatera na~dowego - Ju 
morąlny ~ływ do prowadzenia mirtowego wykonania Planu 6·letnie· Vl.°'ieczorem zakończyły sł~ Obrady liusa FUcika oraz k()mpozytoroWi 
wrogiej dzlałalno§ct Pt'Zeołwko ·pa6 go. Kobiety polskie biorą wzór i uczlł 1 Czechosłowackiego K:ongrtil.l HlkkeroWi za kantatę r.a cześć Sta-
stwu polskiemu. i;ię na doświadczeniach kobiet radzieQ Obrońców Pokoju. lina. · 

' . . k ' b t r· k6j I Kongres jednorny1Unie wybrał do 
W stosunku do oskarżonych: Gra !uch, Ja pracowac, Y u rwa ie P? • ' Kongres zaaprobcwał decy&ję Czt1 Czechosłowackiego Komitetu Obroń· 

bińskiej, matki - dzleciobójazynł ja~ by .~zybciej zbudować zręby socJahz· chosłowackiego Komitetu Obrońców cow Pokoju 102 działaczy spolecz­
ko okollmność obclążalącą przyjął mu · · Pokpju w sprawie przyznania trzech nych - przedstawicieli świata nau­
sąd wie1kie na.silenie izłej wóM J ~ow. S~rz~ński przedsta'!i«:i~l Ko czechosłowackich nagród pokoju za kowego 1 attyrtycznego, przodownl­
brak .1akichkolw:lek hamulców pray mitetu Dz_iel~ico~?~o ~r6.dmie~c1e - wybitne dzieła z zakresu literatu- ków pt'acy, przedstawicieli ducho­
współdziałaniu w zamordowamiu Prawa, mowił o h11cie J.aki ko!Jiety ko l'Y, malarstwa i muzyki. Nagrody wiet\stwa itd. Przewodniczącym Cze 
własnego drl.deoka, zaś jako okollcz- reańsk,le wystosow~ły d? kobiet całe· IPrLyzn8JTl.o: l>QeCie Vdteslavóvi Ne- chosłowackiego Komitetu Obrońców 
ność łagodzącą fa.kt, że działała ona g? świ.~ta, ~wracaJąc się do vys~yst- swala za p.oemat „Pieśń pokoju", ar I Pokoju zoStała ponownie posł8ike. 
pod przemożnym WPływem osk. ks. kich s10str 1 matek. całego sy11ata, tyście malarzowi Svabińsky'emu za Hodiilova Spurna. 
Oborskiego. aby wytężyły swe siły w obronie po· • 
Odnośnie osk~onego Podsiadły l koJu, by dopomogły kobietom koreań 

Łupki, jako okoldcrtność obciążającą !!kim do odzyskania niepo<!legła:ści. 
sąd W7Jlął pod uwtłgę fuh wielką ak- ,;Wzywamy kobiety całego świata aby 
tywnośó i inicjatywę przestępcrzą. wyżej podniqsły sztandar Pokoju, by 
.TeśLI chodzi natomiast 0 osk. osk. bardziej zwarły szeregi w walce o 
Ba.rC'Lyka, Piwowarskiego, Rogal- szczęście ludzkości, przeciwko epodże­
skiego i Krężela, t.o z jednej strony gaczom do nowej wojny". 
jako okoliczność obciążającą przyjął Przemówienia były przerywane o­
sąd całokształt ich deiałalnoścl w klaskami i ·okrzykami na cześć Wiei· 
stosunkowo długim okresie czasu, 2 kiego Wodza proletariatu towarzysza 
drugie.i zaś strony sąd miał na u- STALINA, towarzysza BIERUTA, ko 
wad.ze ich młody wiek oraz fakt, ie biet radzieckich, narodu koreańskie· 
stOCYiyll się na dno rozkła!lo morał- go. 
nego pod wPływem prz;vw6dców W imieniu całej załogi zobowiąza. 
zbrodniczej orga.ni.zacjl. nie wykonania planu I kwartału na 
· W stosunku do oskarżonego Ada- 2 dni przed terminem złożyła robot­

musa jako okoliczność obciążającą nica tow. Ulkowska. 
sąd \W!ął pod uwagę jego kierownl Rezolucja podjęta przez załogę 
czą rolę w organirzacji, do której I brzm; jak następuje: • 
wciągnął wielu ludzi. Załoga Wytwórni PMT w Łodzi 

Młodzież potępia zbrodnię wolbromskq 
WARSZAW A (PAP). Fala o burze I do Polski Ludowej część kleru, przy· 

nia i protestów przeciwko zbrodni gotowuje zbr?dn~e i rabunki, 1!1aj~ce_ 
wolbromskiej i jej spi·awcom rośnie na celu osłab1eme ten;ipa zwyc1~s~1e-

. . , · go marszu ku lepszeJ przyszłosc1. 
cor~z bardzieJ .. Szczygolme ostr? ~:· Młodzież ZMP-owska pow. olkuskie 
tępiła , zbrodmę. :volbromskfł 1 J j go, na terenie którego dokonano 
sprawcow młodziez ZMP-owska ~ow. strasznej zbrodni, stwierdziła, że wro 
olkuskiego. Na licznych zebran.'13.Ch ga działalność inspirowanej przez 
ZMP-owcy podkreślali, że podczas, księży bandy terrorystyczno-rabuń· 
gdy ogół młodzieży potęguje wysiłki kowej, nie tylko nie osłabi jej zapa­
w celu realizacji wielkich zadań, wy. łu i pracy dla wielkiej i słusznej spra 
tyczonych planami gospodarczymi, wy, jaką jest marsz ku socja!izmnwi, 
nieliczna garstka młodych ludzi, opa ale stanie się bodźcem do wzm.ożonej 
nowana przez wroz.o ustosunkowanll czujności rewolucyjnej. 

W pierwszq rocznicę śmierci· Kolarowa 
Mifa rok, gdy Bułgarię obległa ia- I larow czerpał z nauk i doświadczeń 

lobna wieść o śmierci Wasyla Kola· WKP(b), wskazywał narodowi dro­
rowa, premiera Bulganklej Republl· gę przyjafoi z wyzwolicielem i przy­
kl Ludowo-Demokratycznej, członka jacielem ludu bułgarskiego, Związ· 

Biura Politycznego KC Bułgarskiej Idem Radzieckim. „Wierna i niewzro 
Partii Komunlstyc:tneJ, najbliższego szalna prżyjaźń narodu bułgarskiego 

towarzysza walki l współpracownlka do narodów radzieckich i Związku 

wodza narodu bułgarskiego ......, Geor- Radzieckiego - pisał on - jest na• 
gł Dymitrowa. turalna i logiczna". 

Zycie Kolarowa nierozerwalnie by· Jedną z największych zasług W~ 
ło złączone z walką ludu bułgarskie- syla Kolarowa w ostatnich miesią· 
go o narodowe i społeczne wyzwole- cach jego życia był jego udział w 
nie, z walką przeciw imperializm~ zdemaskowaniu zdradzieckiej bandy 
wi i faszyzmowi. Był on jednym z agentów imperializmu z Trajczo Ko· 
twórców rewolucyjnej partii robot- stowelll na czele, która p rzygoto­
niczej „tieSlll!akow'', z której zro- wywala spisek przeciw ludowej Buł­
dziła się później Komunistyczna Par· gańl. 

tia Bułgarii. 
/ 

Kolarow na zawsze pozostanie w 
Kolarow był obok Dymitrowa je· pAmięoi narodu bułgarskiego )ako 

dnym z organizatorów i:uchu oporu Wżór patrioty i internacjonalisty, 
przeciw hitlerowskiemu najeźdźcy, wvsoko dzierżącego sztandar naut 
wszystkie swe siłv poświęcił walce o Lenina-Stalina. Życie swe pośwltt­

nową, wolną Bułgarię. W wyzwolo- ctł &:prawie socja~u. Wierny po­
nej przęz · Armię Radziecką Bułgańl został tej spraWie aż do ostatniego 
brał czynny udział w 0111.cnianlu tchu. On to WJaZ z wielkim Dymi­
frontu ojczyźnianego. trowem na czele partii utorował 

Wnosząc swój wiellti wł"Jcd w chie narodo'!i drog~ do wolności, po„ 
ło budowY socjalizmu w lłułaarii, Ko mógł mu budować nowe życie, 
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L eopold l•leld 
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Posi!dienie Biuro Swiatomei Radv Pokoju m Genewie 
~ po X~ ,,_,_ ce, nowe olb~e ikredyity ueb-wa 

ezawsk:im posiedzenie Biika t I.one ~ Kono-ee stanów Z'.!~ 
Sw:iatowego K~u Obr()!}J' Po- camych na abrojedai, ~i~ •­
k:oju odbył<> Się 10 stycznia 1051 ro- biegi dyplomaajł ame.rykeiu1kiej, 

ku w Geriewie. ażeby uznać Chiny ea napastnlka, 
Na lotnisku w Zurycliu pnyw:i- przy1azd Eisenhowera do Europy, 

tali nas delegaci szwajcarsk.iego Na te prowokacje ruch polto,Ju od• 
Z'W!iązku Obrony Pokoju. w -Siwaj- JWWlecbl.ee llµlłi ..two.Jeniesn wyślł­
carn OdaruJ:iśtńy W'S'/,ysey wpływ ka i l'ilAllenmUeJD r.&sjęlQ SWtlO 

Kongresu Wal'Staawskiego. Na ban- daWa-nłe. 
ki.ecie wydanym dla nas w Zurycbu ~ybyM:owi ii Polski - gdrle na­
obdaro\\-ano nas kwiatami, proszo- stroje antywojenme i dążenie lbądu 

no o autografy 1 ci~ którzy byli w Polskiego do pokoju ~ tak oczYWi­
Wairna'Wie, Illieustann1e opowJadali ste - .atmosfei. w krajach kapita­
o swoich ·wrażeniach jalto o naj- llstycznyeh wydać się może dziwni\ 
większym wydaw,eniu w ich tyciu, tagadką, góyż taka tam panuje 
Od Zurychu do Genewy w ciągu sp~ć pomiędzy polityką ?Ul­

trzech li. pół god%in jazdy, poci~g za dów a wolą ludi:i u Pokojem. Dla­
brzyQnl.tje się tylko trey r<l2Y. Na każ tego tri sprawozdanie delegatów 
dej ataoj1 grupy osób witały nas tych krajów o coraz dalnym zasi.ę­

kwfaltami. Najbardziej wuusz.'ljące gu ruchu, o nurtach, które coraz 
prrz.yjęcle mieliśmy w Genewie. W batdz.i.ej wydostaj'- ai~ na po-

z~ ~ ~. rmrueia ~Mo~ Nll.emiee , J~ • 
j~:pclt ~· eto ~ a1 nie tylko w interesie ~dl 
~ ~ pQlcoJ@...-e„ bt!ata. tyah k;raj6w, które były ottv&ml 
Mi-frzY inn~ po'M'J!ęto uóhwa.łę, a.aresji nd.emi.eokiejj li japońskiej, ale 
mniMYJll•ją~ óo j~ W«s:tea<> leży równiet w dnte'l"e$'l.e N:iemieo i 
wcią~ do ruchu pokoju nau~ .;rapond!i. mtom:!e w tych dwóch kra 
kowców htlata„ wś.r6d kt6ryeh n'e jach W1J!'asta również cbrart bftdzied 
atety q d~ tacy,, któtzy 11.a1mują rueh J>Okoju. IM:r w PoJ.sce . wszytJIC'6' 

się obmyś.lawłml i \Ml~•lanietn roo:um.iemy !tak wa2:n• jest l!(plftl• 
Auzędżii. moirdu. Wie trzeba podltre- tego pokojowego współżyc!.• 1t Niem 
ś.lać, j~ 'ba'L'<il'» Pf'•gniemy tej cami dla !Polski Współp.racą s l'il'le­
w,sp~y dle utrWRletla wltoju mdeclu, Republiilcą Demok.:r9ityC!ZDą i 
z uczonymi całego świata. ~~ gorąQym p~yj~em qoto~ 

~e. ~ wni<l"lek ten &s!Otkał llle JJ go precz naród pools[\'.ll Pree~$1towll 
rąeym Jl~em ~ strony pro!e- Pi ckówti., Polsl>:a wykaułą, że na­
sora Joliot - Curie i :innych 01.lill'I· rody IPQl$lcl li. niemiecki chcą, tnOH 
ków Btura. !i będą żyły we w~ajemnej ~ockle 

Poza spraw"' ~e:rzenda ruchu sąsiedzkiej, że Polska I..,udovm il n()­
PQkoju, dru~m problemem \'llwnde we, Demokrat yczne Niemcy' P<>in­
we.~ym je1llt ap.rawa Praclwdz.ia\a- ilią w;mienić nieufność na wzaijemne 
nia poliiyf,lłl ł't'milit&l'YeieJI Niemiec zaufanie, a ttienawiść - na pokojo--

i J*POnil W\ współipriacę. 

Wd Finlnc}i _ jak r..ar.:namył de- i; Demokreitycmą Republlką Nie­
~at ~ :Farge _ zd!l'ie so- miecl<ll łąC2ą nas v.isa>6lne dąttnia 
bie dobl'n\ s~awę ceym gro ii remi- . hbez'pJ:c:;ien:ia pokoju o.. p~eśle­
li.taryzacja Nt!e-mlec nat'()dowł tran- ni• dąi:en od.wetoWYCh a ~ eta po 

p1enmy jej walkfl przeciw ~ią 
llstycmym wrogom pokoju, o 'mom­
cy :ajecinocrz011e, nieJ)Q(lległe, poko­
;jowe i demokratyczne. 

t n ft•'• 

cu~ł~mu i ~s~cie Europy, · która 
dwukrotinie w ciągu iycia Jednej 
generacji była ofiarą ogresji dmpe­
ria1:lzmu niemieckJego. Pie1·w~'l:ym 

zadaniem ruchu poltoju j~t ·melka 
akcja wychowawcza 1 poMtyc;m.a, 
która uśwl:adomi ludom śwJate, że 

utrwalenie pokoju 11a śwueole ~i\ 
riane jest ~ szybkim i ~jowym 
z.ała~emem ~wy nó.emieękiej i 
jaipoń!.kiej. 

Pn.ys~a Rada Pokoju, która zQie 
rze me 21 - 24 lute10, zaJmifl się 
tymi · właśnie 1:agadnileruami: · ~ 
wo.dl.en.iem w ~ycle decyaj! D.riQ)te„ 
iO Kongresu. św.iatowego i rOlflW'.ią-, 
zaniem Pokojowy-m ()ll'Oblemu Nie• 
m.i~o i J arponli. 

Kilka dnł łen\u o4b"° alę ~•&e odsłonlęot. łabl!a 1 . ~ 
,...łułon1cb pri:O«lownił«6w l ~tor6w .2PB bp. Ma.foJ\lewlkłearo. 

04shmlęcla ®lc-o:nala. Jedna • płerwpyeb · Pl".łod~ . ll&Jdad6w 
- łow. Ulkqwak&. 

, 

Członkowie Biura Swiatbw&J R~y PokCJJq: od JewtJ: ~lttor Mnk...-ow­
sky (Czeebosł•wacja.), prot. JąfeJd (Pqlsk•), Aleba.J\der Faclł~w 
(Zw.ll\'!ek Radsleckł>. EmJ Siao (ChJJly) ł Gulajew (Z~~k Rad'łlepld). 

Sprawą reor-ganizacji grup 
muszq ZYć wszyscy członkowie partii 

zmniejszonej $kali powtórz.yło słę 

to, co pamiętamy t.k dobri.e z cia­

sów Kongresu WarS1Z:&.wskie1C. Obda 
rowano nas na dworcu kwfa'ł:ami, a 
słowo „po --k6J, po - kój" ~~nunie 
wało chóralnie w tym wymo'Wllym 
rytrnJe drugiego kon&resu. 

Mie9.zbfilmy i obrado łmy w 
hotelu, którego ~la konferencyjna 
omobiona a.ostała fiagemi W1111tytt„ 
kich państw, gołębiami Plc.ssa i 
portretami prot'. J<>.l:iot - Curie oru 
pnzewodnkzącego S2wajcarsklego 
Związku Obrony Pokoju, prot. Bon 
nru'da. 

Nasze obxady koncentrowaly 
sd.ę wokół 2 punktów: apra.w7 

toij!JZen;e.Dla ruchu pokoju, ocaimię­
cla nim 001'811 to nowye~ t SMI'· 
szych warstw i sprawy l)oko.1ow~ro 
rozwiązania problemu Niemiec I Ja­
ponii i przeolwstawłenta sl~ remlll• 
t;arnacji łych kraJ6w. 

w pieTWszym dniu obrad pn.e­
w:odniczyl prof. JoHot - Curie. Dele 
gat bry.tyjs~ prof. Bental w świet• 
nym refera~e zobrazował zamęt ! 
.zamiesizanie 1>anuj.ą~ w obozie an-

- typokojowyrn. Oi, ktl:ómy pmygoto­
wu.ją wOf,lnę i jej chcą, zaczynają ro 
zumieć, że z każdym dniem zmniej 
~a się liczba i;,ch, którzy Ich awan 
tumicze eamiary popie:ra;ją, zw.ięksl!:a 
stlę limba ·tych, którzy pragną po­
koju i aktywniie dl.a sprawy pokoju 

pracują. 

Opinia publiczna w Angl:id coraz wy 
raźniej sprzeciwia $\ię myśli o woj­
nie iz Chinami i coraz dobitniej do­
maga się wyoofainia wojsk amery­
kańslclch z Korei. W Anglii, jak i 
w innycb krajach Europy, sympa~ 
prochlńskie i nastroje antyamery­
kańS!lcie IZ\v.iękSllJaÓll się nieustannie. 
w Londynie na w:ielkim zebraniu 
masowym, na którym pmemawi.all 

nawet liberałowie i konserwatyści, 
każda W211nianka o Cbmach Ludo­
wych witana była oklaskami, a 
wzmianka o Ameryce głuchym m:ll-
crzenlem. 

N,awet w tych ośrodkach, które 
dotychczas stały na ubo(:zu wielkie­
go ruchu pokojowego rosną nas.tro­
je antywojenne. Są one szc1.eg6lnie 
silne we Francji i we Włoszech. We 
Włoszech coraz więcej księży kato­
lickich bieme aktywny udział w wal 
ce o pokój. R.rządy ty<:h kra:jów, kt~­
re rigadzalą s-ię na rem!litaryeacJę 
Niemiec i Japon:id. działają na prze­
kór woli narodów. 

Chociaż nastrój na posiedzeniu 
BLuTa był optymistyczny, nie 

wolno nam jednak riapominać, że 
ten W!Zlillagający się nurt pokojo\~Y 
wywołuje wściekłość po strorue 
p rzeciwnej. Zdajemy sobie też spra 
wę, że ośrodki agresji, rz Waszyngto 
nem na czele, wzmagają swe przy­
gotowania wojenne. Wystarczy 
wSpomnieć orędzie Trumana i ogło­
szenie stanu pogotowda w AmerY-

y;lentchnif: ! które nieustannie ros­
ną na slle, wywarło bftrdaw silne 
wrażenie. Nastrc)j na posi.cdr..eniu 
byl optymlstycmy i, konstruktywny. 
W pryww.tm"Ch ·~wach ~onko­

wle Biura podkre,ślali. ~ było to 
najle.psz.e pos-i~n:ie Biura, ie przy 
nio•ło ono wdele kon~ch pYo­

~ycji Il ie Kongres Warezawsk:i 
sta~ł kamień m11Qwy w ro:r.wo­
iu ruchu pokojOwego śWiata. SZCM 

'6lnłe W!Zlr'lUU1ące było dla mnJe, 
Jako delegata Polski, słyS!Zeć słowo 

„Warsaw." wYmietriane kllkalirtł· 

nie w kll.Mlns p~111&wlenłu. 

I>otychC2a$<>Wy przebieg reali· nych w realiieacji tegorocznego I nych, a każda z nich skupia człon 
zacji uchwały Biura Otganizacyj planu produkcyjnego zakładów. ków Partii ~atrudnionych na 
nego KC PZPR w sprawie pracy 'fow. Borowski wskazał, że dawne 'vspólnym odcinku pracy. Za 
grup partyjnych wykpzttje, że t;c, grupy nie mo,r:ły spełnić obowiąz twierdza:jąc uchwałę towarzy­
warzys11e podchodr.ą z pełnym zro ków, jakie na nich spoczywały, sze jednocześnie wytyczyli 
zumleniem. do tej uchwały, iywo ponieważ nie były złączone wsp61 sobie· zadania w zwią~ku z wybo 
dyskutujia na temat ekładu i roż ną więzią produkcyjną. Do jednej rami nowych organizatorów. Usta 
stawienia ~rup. Analiza dotycn- grupy na przykład należeli człqn łono też wytyczne działania dla 
czasowego ustawienia grup par- kowie zatrudnieni w tkalni i przę nowozorganizowanych grup, a 
tyjnych, · przeprowadzana na u- dzalni. Po zapozn81I1.i.u idę ze skła więc przede wszystkim: walka o 
braniach, świadczy najlepiej o dem osobowym wszystkich 27 reguJarne wykonywanie plan6w 
tym, jak nil!zbędna była akcja re proponowanych grup, do których pzodukcyjnych, podniesienie fre~ 
organizacji grup oraz wyborów wchodzić będzie od 5 do 15 człon- kwencji na .kursach s21kolenlo„ 
nowych organizatorów. k6w, zebrani zatwierdzili uchwa- wych, uaktywnienie wszystkich 

N• zebraniu w Zakładach łm. łę egzekutywy o nowej struktu- członk6w Partii, powiększenie 
Ajzena opecni byli wszyscy człon rze grup partyjnych. Nowe gru· szeregów organizacji partyjnej, 
kowie Partii szeroko mówiono \ !PY zostały zorganizowane ~ Zebranie organizacji podstawo 
tutaj na temat zadań grup partyj wszystkich oddziałach produkcyj- wej w Zakładach im. Ajzena speł 

, Tkalnia ZPB im. Bytomskiej osiągnęła 

nojwyższo w Polsce wydajność no krosno -godz i ńę 
Tkalnia nasu. była pierws°"' w :FOI I Z miejsca WllfOWa.chlona !IO!ltala oo I nych , wcale nie najgromfejuyeh pot I Jtowite opanowanie sytuacji. Od tej 

see tkalnią automatyczną, pracując!\ dllienita koi.trota Pl~6w J>Oliillzetól lmlęć, i plan nie został. wykonany - pory wyd&Jnoś6 tkl'lnł saozęla Jui 
na krosnach krajowej produkcji. nych tkaozy, .maJstl'ow n a padłach ł nie pOdolaliśmy zadaruom. bki t ie ta6. 
Pdne uruchomier..ie jej, choć zapo- tnlljs~ów salowych. Codziennie oma Ta chwil~ słabości nauczyła naa w szy , ~ ei_np ~ . · 
czątkowane już w 1948 roku, nastą włalfsmy uzyskane \VYJ1ikł, doszuki- Wiele. Po wyjaśnieniu wszystkich W pazdziermku, w nueSl.ącu reali 
pilo dopiero w końcu roku 1949, pr,.;y walłśmy sit IJtz;rczYll nłewykony'wa· przyczyn tego okresowego załama • zacji zobowiązań, pOdjętych dla u~ 
ceym sam jego przebieg, ze względu nla pla_nów r>i;ez niekt~we t~ac.zki i n!a, pr.zystąp~Jiśmy .do Ponow:iej ~o c:r.:eJP& 33 rocznicy Wielkiej Rewolu 
na opieszalosć prowadzonych robót, ma.Jstrow, porownywalism:r ich styl b1ll?..acJl całeJ załogi, wzmaga1ąe Jed Jl si llśtn dllJ ość 8 900 t 
zapisał się bardzo niechlubnie w hi I sposoby pracy z prac~ wyró~iają nocześnie czujność w stosunku do naj c: 0 ąrnę Y wY n ' wą 
storjj Znkładów im. Bytomskiej. 4'YCh Ilię pnodownlków. Omówienia kow na Jedną roboczoeodzłnę. Wszys 
Wyd"jność pracy w 1949 roku by• błęd6w nie odkładało się do najbliż 0„ cdonkowie załogi tkalni wype1 -

la bardzo niska i plan roczny tkalni siej tUll'adY p~ukcyjnej, 1~ poru nłali swe bazy. Srednle wykonante 
. szane one były 1 wyja§niane natycb 

me został wykonany. Anallzu.Jąc na miast w roanow~b lndYWidualnyeh. baZ w tym miesiącu wyntoslo 107,ł 
poc1.ątku roku 1950 przyczyny tych 
ntedociągni~, łatwo wykryliśmy ich 
źtódła. załoga tkalni składała się 
przeważnie z młodych i nicdo!iwiad­
czonyoh tkaczek, kt6re szkolono w 
sposób nieprawidłowy. Tkaczki nie 
zdawały sobie sprawy z przyczyn 
istniejących braków 1 niedociągnięć. 
Część majstrów, instruktorów i pP-r­
soneln tecbnlcznego głosiła nawet 
publicznie, że na „takich" krosnach 
'vykonanle pła.nu jest niernotllwe. 

To prawda, że nasze krosna wyka 
zywały wiele usterek, ale wszystkie 
one były do usunięcia i nie mogły 

pod żadnym względem wywierać de 
cydującego V1rpływu na wykor:anie 
planów. Poza tym były to krosna, 
po raz pienvszy w dziejach naszego 
włókiennictwa wyprodukowane ręka 
mi polskich robotników. Obowiąz­
kiem naszym było usunięcie owych 
usterek l przel:onar.ie wszystkich 
malkontentów, że ·na kroonach tych 
można pracować sprawnie i dobrze, 

Po gruntownym rozpatrzeniu przet. 
organizację partyjr.ą, radę zakłado• 
wą i dyrekcje metod oraz sposobów 
pracy personelu technicznego tkal­
ni, postanowiono przeprowadzić da­
leko idące zmiany. Wszyscy niezado 
woleoj odeszli, a pozostali po kilka 
krotnym gruntownym omówieniu i­
stnle.iących błędów, zakasali rękawy 
i wzięli się do pracy. 
Powiedzieliśmy sobie, że plan na 

rok 1950, pierwszy rok Planu Sześ· 
cioletnie110 musi zostać wykonany, 
pomimo podwyższenia go o 65 prO 
rent w stosunku do roku ubiegłego. 
1:0 wymagało uruchomier.ia tkalni 
na oełne trzy zmiany. 

I cóż się wówczas okazało? Nie 
krosna ponosiły winę za 11iewykona 
nie planów. Zawinił tu personel 
techniczny - instruktorzy niewłaś­
ciwie szkolili, tkacze i tkaczki nie 
pozyskali dostatecznych kwalifikacji 
za~dowych. 

Rozpoczęliśmy doszkalar.ie tkaczek 
i majstrów. Z obsługi 8 I 16 krosien 
przeszliśmy na 32, osiągając przy 
tym przeciętn~ wydajność na Jedna, 
robOczogodzinę 5.522 wątki. 

Wytrwała praca przyniosła nadspo 
dz.iewane rezultaty. Wydajność w 
pierwszym półroczu. 1950 r. wzrosła w 
stosunku do 1949 r. o 2ł procent. 
Sukces ten dodał· nam otuchy i 
wzmógł nasz zapał do dalszej pracy. 

Tak rozpoczęliśmy drugie półro­
cze. Wiadomo jednak, że lipiec by 
wa najchętniej wykortzystyv,rany n.a. 
urlo~y. W tym samym czasie nastą 
piła zmiana asortymentów, awru-la 
w krochmalarni, a przędza otrzymy 
wana z innych zakładów, okazała sl19 
w najgorszym gatunku. Te r:ieprza 
widziaJ:e trudności zarw11.ły plan i w 
sierpniu wykonaliśmy ro tylko w 
91,'7 pro.c. 
Był to dla nas wszystkich pow:11.t 

ny cios, a le i nauka na przysr.:łość. 
Naszemu młodemu personelowi tech 
nicznemu, upo,jonemu pierwszymi 
:iwycięstwami wydawało się, że wszy 
stl,.-i.e trudności zostały już przeła­
mane, że nic nie może r.am przestkO 
dzić w osiąganiu cOl'az lepszych wy 
nik6w, nie mówiąc Już o załamaniu 
się planu. A tu tymczasem wysta.r­
czYła zmiana asort:vmenłll 1 kilka In 

Ob. Stanisław Kaczmarek z tkal­
ni ZPB im. BytomskJej, to WZOl"OwY 
majster. W jego partii wszyscy wy- j 
konujit bazy, osiua.tąe wYdaJIJość 
105 proc. 

drobniejszych r.:awet nied<>clągnięć. 

Przyst~pillśmy także do walki o pod 

niesienie jako§ol P,rodnkcjł. Wprowa. 
dzona została stała kontrola krosien, 
WYtwa.rza.jących braki I sekundy. 
Każdy brak, kaida sekunda, musJaly 
być przejrzane l podpisane przez 

majstra s partii i majstra salowego. 
Przyczyny, dyskwalifl.kuJące sztuki, 
wpisywane były do specjalnej ksłiP 

kl, a następnie 1tontrolowaao, ClZJ' 
pr;;y dalszej produkcji r.ostały one 
uaunlęt~ 

Wystarczyło kilkanaście dni na ca? 

proc. 

Na tym mniej Więcej poziomie u­
trzymaliśmy się do końca roku, uzy 
skując w druałm półroczu, w stosull 
ku do poprzedniego, dalszą ł • pro. 
centową podwyżkę wydajności, a 
za.razłm naJW'YisUł wydajnnśó na 
krosnogodzłnę w Polsce. 

Ws~tkte nasze <1Siągnięcła u­
wdzłęczamy przede wszystkim ścls 
łej kolektywnej współpracy dyrek 

cJi • orran.iza()jl\ J>&rtyJną i rądą 
zakładowl\. za.pałowt. do pracy ea­
łej załogi. którą ka.Me osiągnłęde 

pobudmło do nowych nsiłk6w, 
fomu, ie stale doszkalany był per 
sonet tkacki, a majstrowie kontro 
lowanł, Cl'EY krosna s Ich partii 
znajdują się w odpowiednim sta­
nie. 
Dzisiaj ju~ w pierwszym miesiącu 

realizacji t:&da6 drugiero fOku Pia_ 
na 8 - l6tnłego, załoga ZPB Im. By 
tomskiej może śmiało I pewnie po.. 
wiedzieć, ie i tegoroczny plan W'S 

konany zostanie z na.dwyżklł, ie w 
dal,zym ciągu walczyć będzie o naJ 
wyższą wydaJno§c. że nie p0wstydzł 
się swego wkładu w bUllowę soda 
llzmu I w walkę o utrwalenie po­
kęju. 

S. NOWAK 
Owektor naczelny 

21PIB Im. Byiiomskfiej 

ntło swoje zadanie. Towarsysze 
rozpatrzyli skład i roirni~zozenie 
lft'UP i stwierdzili, że reorganiza· 
cja naatfłJ>iła w myśl wytycznych 
uchwały Biura Organiiacyjne10. 
Nowe 1rupy daj" ' gwarancję, ie 
wypełnt11 &l\cłanla. jakle na nich 
1p1>czyWają. 
Zupełnie inaczej przebiegało se 

branie orgąnWcji oddziałowej w 
NQwej Tkallli ZPB im. Stalina. 
Zebranie nte zostało wł~śeiw.ie 
przygotowane, kekwencja była 
bar~o 11lska. ProwadZ!lCY obrady 
sekretarz podstawowej organiza­
cji tow. NW'acki Rie potrafił skie 
rowa6 uwagt towarzyszy na 
uchwały Biura Organizacyjne­
go. Dlatego też dyskusja nie 
toczyła się ha temat reorganiza­
cji grup, towarzysze nie analizo. 
wali składu i rozstawienia' no­
wych grup partyjnych, nie zasta­
nawiali się, c:iy zmiany zostały 
słusznie przeprowadzone. Taki 
stosunek oddziałowej organizacji 
do wskazań uchwały Biura. Orga 
nizacyjnego świadczy o tym, ze 
towarzysze nie ~dają sobie sprą­
wy z jej znaczenia. Jakaż więę 
gwar;mcja, że' nowe grupy będą 
mogły skutecznie zwalczać trud­
ności, jeżeli członkowie Partii, 
którzy wchodzą przecież w skład 
grup, nie prżeąnalizowali, · nie 
przedyskutowali uchwały Biura 
Organizacyjnego. 

A w Nowej Tkalni otwiera · się 
szerokie pole dzi,ałani.a przed ' 
grupami partyjnymi. ·Kierownic­
two podstawowej organizacji nie 
potrafiło dotychczas zwalczyć po 
stojów krosien, chronicznego bra 
ku wątków, podnieść dyscypliny 
!Partyjnej. Zadania te spoczyiw.a.ją 
na grupach partyjnych. Mówi o 
tym uchwała Biura· Organizacyjne 
go: „Grupa partyjna mobilizuje 
wszystkich członków Partii, a po 
przez nich wszystkich zatrudnio­
nych na danym odcinku do walki 
o oszczędność surowca, paltwa i 
energii, o właściwą opiekę nad 
urząd%eniami produkcyjnymi, ce• 
Iem zapobiegania awariom i posto 
jom". 

Do tych zadań należy przygoto 
wać członków grup partyjnych. 
Kierownictwo podstawowej m;ga­
nizacji partyjnej oraz Dzielnicy 
Fabrycmej powinno wy.snuć od• 
powiednie wnioski z zebrania w 
N owej Tkalni. 
Sprawą reOtg&!lizacji oraz dzia 

łalności grup winni interesować 
się wszyscy członkowie Partii, 
wtedy tylko powstanie gwarancja, 
że grupy te będą pracować w 
myśl wytycznych uchwały Biura 
Organizacyjneao KC. 

Z.Rutl 
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22 toni dzieł Lenina · w języku. polskiin 
Aktyw naszej partii oraz polskie 

masy pracujące otrzymały nowy <>ręż 
walki o pokój i zwycięską budowę 
socjalizmu. 

Jest nim wydany przez „Książkę 
i Wiedzę" po raz pierwszy w języku· 
polsklim - 22 tom dzieł Włodzimi~­
rza Lenina. 

Prace Lenina, zawarte w 22 to­
mie, obejmują okres od grudnia 1915 
roku do czerwca 1916 r. Był to okres 
[ wojny światowej, okres wielkiego 
nasilenia działań wojennych między 
imperialis tami Niemiec i t zw. En· 
tenty, toczących między soba „wojnę 
rozbójniczą, wojnę o uciemiężenie 
małych i obcych narodów, wojnę o 
zyi,>ki dla kapitalistów, którzy z prze 
raźliwych cierpień mas, z krwi prole 
tariackiej wypompowują czyste zło­
to swych miliar!Wwych dochodów". 
(str. 142). 

W 22 tomie znajdziemy podstawo­
we tezy nauki Lenina o istocie im· 
perializmu, jako ostatniej fazy kapi 
talizmu. Znajdziemy tu głęboką i 
jasną analizę przyczyn, celów i treś­
ci wojen imperialistycznych oraz me 
tod stosowanych przez burżuazję i 
pozostających na jej usługach loka­
jów z II Międzynarodówki dla wcią­
gnięcia mas do rzezi wojennej. Pra­
ce Lenina, zawarte w 22 tomie, za­
wierają jednocześnie genialne nauki, 
jak · walczyć przeciwko wojnie impe­
rialistycznej, jak demaskować i zwal 
czać kontrrewolucyjną politykę pra­
wicy socjalistycznej i wszelkich kie 
runków oportunistycznych w ruchu 
robotniczym. Dają one obr.az wspa­
niałej sb:ategii i taktyki bolszewie· 
kiej w toku wojny, uczą jak skutecz­
nie mobilizować masy ludowe i na­
rody uciskane przeciwko imperializ· 
mowi, do walki o zwycięstwo pokoju, 
demokracji, socjalizmu. Toteż głębo 
kie zaznajomienie się z tymi praca­
mi dziś, kiedy amerykańscy podżega 
cze wojenni szykują nową rzeź świa 
tową, a ich pachołkowie spod znaku 
Schumacherów, Mochów, Attlee, Ti­
to itp. pomagają im w tym krwa­
wym dziele - ma dla nas s~zegól· 
nie doniosłe znaczenie. 

J ednl} z ważnych pozycji Lenina, 
zawartych w 22 tomie, jest praca 

się dyktatury proletariatu, wyrzeeze 
nie się działalności rewolucyjnej, bez 
warunkowe uznanie burżuazyjnej pra 
worządności, nieufność do proletaria 
tu, zaufanie do burżuazji". (str. 128) 

Judaszowej polityce zdrady intere 
sów proletariatu Lenin przeciwsta­
wił politykę mobilizowania mas prze 
ciwko wojnie imperialistycznej, dema 
skowania zaborczych intencji wła­
snej burżuazji, politykę rewolucji pro 
letariackiej, politykę rewolucyjnej 
walki o pokój. 

„Popieranie, rozwijanie, rozsze 
rzanie, · zaostrzanie masowych 
akcji rewolucyjnych, tworzenie or 
ganizacji nielegalnych, bez któ­
rych nawet w ,,wolnych" krajach 
nie sposób powiedzieć masom lu­
dowym prawdy: oto cały program 
praktyczny socjaldemokracji w 
obecnej wojnie. (str. 135). 

Lenin i Stalin prowadzili partię 
po takiej właśnie drodze rewolucyj 
nej, będącej w interesie milionów lu­
rlzi, po drodze gromadzenia sił do 
walki przeciwko wojnie imperialisty­
cznej o obalenie władzy burżuazji, o 
rewolucję proletariacką. 

Mobilizując masy do zdecydowanej 
walki przeciwko grabieżczej wojnie 
imperialistycznej, Len"in i Stalin uczy 
li odró:imiać woj1\y sprawiedliwe od 
niesprawiedliwych. Sprawiedliwe są 
wojny wyzwoleńcze, mające na celu 
obronę narodu przed napadem· z zew 
nątrz ł usiłowaniem ujarzmienia go 
oraz wojny o wyzwolenie ludu z nie­
woli kapitalistycznej. Natomiast nic 
sprawiedliwe Sl} wojny zaborcze, ma 
jące na celu podbój i ujarzmienie ob­
cych narodów i obcych krajów. 

Ta nauka Lenina i Stalina stano­
wi dziś niezawodny kompas dla par­
tii komunistycznych i robotniczych 
całego świata, pomaga im w należy­
tym zorientowaniu sie w skompliko­
wanych warunkach walki o pokój i 
socjalizm. Uzbraja ona nia.sy pracu­
jące do nieprzejednanej walki ze 
wszystkimi prawicowo-socjalistyczny 
mi i titowskimi agentami imperiaiiz 
mu, którzy pragną usprawiedliwić w 
oczach mas grabieżcze działania a· 
merykańskich agresorów. 

pt. „Nowe dane o prawach r0zwoju Strategia i taktyka 
kapitalizmu w rolnictwie". W pracy proletariatu 
tej Lenin poddał wnikliwej krytyce 
antymarksistowską teoriQ nieb.pit&- w kwestii narodowej 
listycznej ewolucji rolnictwa w lfJIO· 22 tom dzieł Lenina zawiera pra-
łeczeństwie ka.pitalistycmym. ce, mające podstawowe z.naczenie dla 

W tomie tym po raz pierwszy z.a.. .zrozumienia strategii i taktyki pro­
mieszozono dokumenty: „Pl"Ojekt u- letariatu w kwestii narodowej. 
chwały o zwalaniu drugiej konferen Lenin i Stalin głosili podstawowti 
cjj socjalistycZinej", ,~W zwią:nku z dla partii bolszewickiej i mające wie! 
konferencją 24 kwietnia 1916 r. kie znaczenie dla praktycznej walki 
Wniosek delegacji" oraz „List komi- przeciwko wojnie imperialistycznej, 
tetu organizacji zagranicznych do hasło samook"reślenia na.rodów aż do 
sekcyj SDPRR". oderwania się i utworzenia aa.modzie! 

nego państwa.. Walka o samoolkreśle­
Zdemaskowanie polityki nie narodów była ściśle związana z 

szowinistów i oportunistów prawdziwą rewolucyjną i internacjo 
W czasie pierwszej wojny świato- nalistycmią polityką walki o demo­

wej uwydatniła. się w całej pełni kratyczny pokój bez imperialistycz­
kontrrewolucyjna is tot,a. p rzywód- nych aneksji. 

kwestii narodowej. Proletariat naro­
du uciskającego })Owinien „domagać 
się swobody politycznego O<l.erwania 
się kolonii, narO<l.ów uciskanych 
prze;r; „jtgo naród", w przeciwnym 
razie internacjonalizm proletariatu 
będzie czymś pustym i werbalnym.„" 
(str. 169). 

Proletariat narO<l.u uciskanego wi­
nien „szczególnie silnie bronić całko­
witej i bezwaruakowej, a między in· 
nymi i organizacyjnej jedności robot 
ników narodu uciśnionego · z robotni 
kami narodu uciskającego oraz wcie 
lać ją w życie". (str. 170). 

W tej, tak istotnej dla Polski, 
sprawie Lenin polemizował rówmez 
ze stanowiskiem Róży Luksemburg. 

Błędne stanowisko SDKPiL w spra 
wie narodowej było poważną prze­
szk-0dą dla skutecznego demaskowa­
nia nacjonalisty cznych, rzekomo ,,nie 
podleglościowych" haseł ówczesnej 
socjal-szowinistycznej PPS. 

Polemizując z Różą Luksemburg, 
Lenin wyjaśniał, że w epoce impe· 
rializmu narodowe w-0jny wyzwoleń­
cze uciskanych narodów ·przeciwko 
mocarstwom imperialistycznym są 
możliwe i pr awdopodobne i że takie 
wo~ny są postępowe i sprawiedliwe. 
Obecnym przykładem takiej wojny 
jest woj11a narodu k<>reańskiego 
przeciwko amerykańskim napastni­
kom, 

Z teorii Lenina i Stalina w spra• 
wie narodowej wynikał stosunek par· 
tii bolszewickiej do sprawy niepo­
dległości Polski. 
Występując przeciwko szowinisty· 

cznemu stanowisku mieńszewików w 
sprawie Polski, Lenin stwierdza, że 
ten kto jest naprawdę wrogiem so­
cjalszowinizmu, powinien powiedzieć: 
„obszarnicy, car i burżuazja kłamią, 
µazywając ratowaniem kraju dalsze· 
ujarzmienie Polski przez Wielko· 
rusów„." 

Internacjonalistyczną tę politykę bol 
szewicy konsekwentnie zrealizowali 
po zwycięstwie Rewolucji Październi 
kowej. Dzięki tej polityce Polska dwu 
krotnie w swych dziejach odzyskała 
wolność. 
Dzięki tej polityce, realizowanej przez 

Związek Radziecki pod wodzą towa· 
rzysza Stalina, odzyskaliśmy po 
II wojnie światowej niepodległość i 
po obaleniu burżuazji budujemy w 
wolnej i silnej ojczyźnie socjalizm. 

Nauka Lenina 
o imperializmie 

22 tom dziel zawiera podstawową 
pracę Lenina „Imperializm jako naj­
wy:f:sze śładium kapitalizmu'!, 

Dzieło to, ukończone w 1916 r„ 

było owocem O!Jromnej pracy przy­
gotowawczej. Lenin rozwija w nim 
nauki Marksa o wewnętrznych sprze 
cznościach ustroju kapitalistyczne­
go i obiektywnych przesłankach hi-. 
storycznych, które prowadzą do u­
padku tego ustroju oraz do zwycię­
stwa socjalizmu. 

Lenin określa i analizuje pięc 
podstawowych cec.h imperializmu: 
koncentracja produkcji I kapitału, 

posunięta do ta.k wysokiego stop­
nia rozwoju, że stworzyła mono­
pole, odgrywają.ce rolę decydu­
jącą w życiu gospodarczym; · 

zlanie się kapitału bankowego 
z przemysłowym i powstanie ka­
pitału finansowego, oligarchii fi­
nansowej; 

wywóz kapitału w 
od wywozu towarów 
okresie imperializmu 
ważnego znaczenia; 

odróżnieniu 
nabiera w 

szczególnie 

tworzą. się międzynarodowe mo­
nopolistyczne związki kapitalistów, 
dzielące między sobą świat; 
zakończył się terytorialny po­

dział kuli ziemskiej przez naj­
większe mocarstwa kapitalistycz­
ne. 
Dając krótką definicję imperializ­

mu, Lenin stwierdza: „Imperializm 
jest to kapitalizm w tym stadium 
rozwoju. kiedy ukształlowało się pa­
nowanie monopoli i kapitału finanso­
wego, kiedy nabrał wybitnego zna­
czenia wywóz kapitału, rozpoczął się 
podział świata przez międzynarodo­
we trusty i zakończony został po· 
dział całego terytorium kuli ziem· 
skiej przez największe kraje kapita­
listyczne". (str. 304!. 

Lenin wykazał. że powstanie mo· 
nopoli nie rozwiązuje zasadniczych 
sprzeczności rozdzierających ustrój 
kapitalistyczny. Wręcz odwrotnie, 
sprzeczności te występują coraz o­
strzej, powodując i pogłębiając co­
raz bardziej kryzys ustroju kapita­
listycznego, 

„Imperializm - mówi towarzysz 
Stalin - doprowadza sprzeczności ka 
pitalizmu do najwyższego napięcia, 
do ostatecznych granic, poza któ­
rymi zaczyna się rewolucja", (Za· 
gadnienia leninizmu", str. 11 - wyd. 
1907 r.). 

Na podstawie ścisłej analizy Lenin 
wykazał całą absurdalność i nie­
naukowy charakter głoszonej przez 
Kautsky'ego „teorii" o ultraimperla· 
liźmle. Ten obrońca kapitału starał 
się przy pomocy awoich teoryjek 
wszczepić ruchowi robotniczemu po­
gląd, że dalszy rozwój imperializmu 
prowadzić będzie do usuwanfa sprzecz 

ności kapitalizmu, do pokojowego 
zjednoczenia kapitalistów całego 
świata, do zaprzestania walki mię­
dzy nimi. 
Kierując się nauką Lenina o impe­

rialiźrnie, partie komunistyczne i ro­
botnicze na czele z WKP(b) potrafiły 
od pierwszej chwili właściwie ocenić 
i wyjaśniać masom istotne cele pla­
nu Marshalla. Rzeczywistość w peł­
ni, potwierdziła .rozbójniczy charak­
ter tego planu i ostatecznie zerwała 
fałszywą etykietę fil an tropi i i dobro­
dziejstwa, pod jaką zareprezento­
wali go nienasyceni drapieżcy z 
Wall Street i ich socjaldemokratycz 
ni lokaje 

W pracy „Imperializm jako naj­
wyższe stadium kapitalizmu", Lenin 
wskazał na reakcyjny J pasożytniczy 
charakter systemu imperializmu. 

„Imperializm jest to epoka ka­
pitału finansowego i monopolł, 
które wszędzie dążą, do panowa­
nia, a nie do wolności. Reakcja 
na całym froncie przy wszelkim 
ustroju polllycznym, krańcowe 
zaostrzenie sprzeczności i w tej 
dziedzinie - oto rezultat tych ten 
dencji". (Str. 338). 
Wielką zasługą Lenina było wy­

krycie, na gruncie, ~nalizy. im~e; 
.ria:lizmu, prawa nierownom1.ernoscr 
rozwoju kapil.alizmu w ostatnim jego 
stadium. 
Nierównomierność rozwoju kapita­

lizmu w okresie imperializmu pro­
wadzi do krańcowego zaostrzenia 
sprzeczności właściwych kapitalizmo 
wi. Dyktują one państwom impe­
rialistycznym konieczność szukania 
drogą przemocy nowych źródeł surow 
ców, nowych możliwości wywozu 
kapitału, nowego podziału świata. 
Stąd nieuniknione dążenie impeńali­
stów do wojen. Stąd możliwość przer 
wania łańcucha imperializmu w nai­
slabszych jego ogniwach. 

Zaostrza się walka 
przeciw światowemu 

imperializmowi 
Z wykrycia prawa nierównomier­

nego rozwoju Lenin wysunął genial­
ny wniosek o możliwości zwycięstwa 
socjalizmu, początkowo w kilku, lub 
nawet jednym z oddzielna wziętym 
kraju kapitalistycznym. Tezę tę Le­
nin wysunął już w 1915 roku w ar­
tykule „0 haśle Stanów Zjednoczo­
nych Europy". 
Było to największe odkryckl na­

szej epoki. Stało się ono podstawą 
dla rozwinięcia teorii rewolucji pro­
letariackiej, wytyczną działania par-

tii b olszewickiej w walce przeciwko 
wojnie imperialistycznej o dyktaturę 
proletariatu, a po zwycięstwie Rewo­
lucji Październikowej - o zbudowa­
nie socjalizmu i komuąizmu w ZSRR. 

Wielka Rewolucja Październikowa, 
kierowana przez genialnych wodzów 
partii bolszewickiej, Lep.ina i Stali­
na, uczyniła pierwszy wyłom w obo­
zie imperialistycznym. 
Zwycięstwo ZSRR nad faszyzmem 

w drugiej wojnie światowej spowo­
dowało dalsze osłabienie imperia­
lizmu. Powstanie dzięki pomocy 
Związku Radzieckiego krajów demo­
kracji ludowej, wyzwolenie 415-mi­
lionowego narodu chińskiego spod 
jarzma imperialistycznego, wreszcle 
powstanie Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej - oto • dalsze ciosy za­
dane światowemu imperializmowi. 
Imperialiści znowu szukają rozwią 

zania nurtujących ich sprzeczności w 
rozpętaniu nowej wojny. Ich dąźe· 
niom do wojny przeciwstawia ob6z 
pokoju ze Związkiem Radzieckim na 
czele konsekwentną waJkę o pok6j, 
opartą na tezie Lenina i Stalina o 
mori:liwości pokojowego współistnie­
nia dwóch systemów. 

We wszystkich krajach świata krze 
pnie front walki przeciwko niebe"Z· 
pieczeństwu nowej wojny, 

Wybrana na II Światowym Kongre 
sie Pokoju w Warszawie Swiatowa 
Rada Pokoju skupia wokół siebie set­
ki milionów ludzi walczących prze· 
ciwko zbrojeniom, paktom imperia­
listycznym, przeciwko propagandzie 
wojennej i remilitaryzacji Niemiec 
Zachodnich i Japonii. 

W szeregach potężnej światowej 
armii pokoju kroczy i nasz naród, 
który w patriotycznym czynie twór· 
czym bll'duje socjalizm. Polskie ma­
sy ludowe zdają sobie sprawę, że 
swoją codzienną pracą przy bud-0wie 
socjalizmu wzmac:niaią siłę ukocha­
nej ojczyz.ny, bronią jej przed za­
kusami amerykańskiego drapieżcy 
imperialistycznego. 

* • * 
Wydanie 22 tomu dzieł Lenina w 

języku polskim, to wielki wkład w 
dzieło rozpowszechnienia wśród pol­
skich mas pracujących podstawo· 
wych nauk Lenina-Stalina. 
Wkład tym ważniejszy, że odkry· 

wa do głębi źr6d.ła wojen imperiali­
stycznych i uzbraja do walki z tą, ut 
straszniejszą niszczycielską groq, 
jaką, niesie umierający świat ludz­
kości idącej ku nowemu fydu, pod 
wodzą umiłowanego nauczyciela ! 
chorąiego pokoju - towarzysza Sta-
lina. E. LIDZKA. 

Społeczeństwo socjalistyczne 
wcieleniem ·zwyci~skicb idei leninizlllU ców II Międzynarodówki. Stanęli oni W zasadniczych pracach „Rewolu· 

bowiem, każdy w swoim kraju, po cja, socjalistyczna, a prawo narodów 
stronie imperialistycznej burżuazji, do samookreślenia", „Wyniki dy- p,rzez całe wieki Jl<lljswiatlej:sze u-I wyzyskiwaczy prowadzi droga do so cofany pod względem technicznym, Słowa. te wciela obecnie Vf życie na­
która prowadziła wojnę w celu pod skusji o samookreMlcniu" oraz w ar- mysły snuły marzenia o ustroju cjalistycz.nego społeczeństwa. zrujnowany kraj. W krótkim okre- ród radziecki pod kierunkiem wi91-
boju i ujarzmienia narodów europej- tykulach „O poh.--oju bez aneksji i 0 sprawiedliwości społecznej. w;elcy Ale Marksowi i Engelsowi nie da- s ie historycznym, obejm,ującym zale- kiego Stalina. 
skich oraz kolonii zamorskich. niepodleglości Polski jako hasłach utopi~ci, Tomasz Moore, Campanella, ne było dożyć rewolucji socjalistycz- dwie około 13 lat, partia Lenina - Leniiruizm - uczy Józef Stalin -· 

W artykułach „Oportunizm i kra.eh dnia w Rosji", „O programie poko- Owen i inni starali się w swych dzie- nej. Ich nieśmiertelne idee rozwinęli Stalina i państwo radzieckie prze- jest międzynarodową naukll proleta-
11 Międ~ynarodów•ki", ,.O zadaniach ju", „O broszurze Juniusa" i innych łach nakreślić obraz przyszłego - w nowych warunkach historycz- istoczyły kraj radziecki w przodują- riatu wszystkich krajów, przyda~ i 
opoiyeji we Francji", .,O programie L'enin dowodził słuszności zasady sa- szczęśliwego społeczeństwa. Moore nych, w epoce imperializmu i rewo- ce mocarstwo przemysł<>we. Był to obowiązującą dla wszystkich bez WJ­
pokoju" i innych, Lenin z całą żarli mookreślenia narodów. Wyjaśnia 011 nadał opisywanej przez siebie kra- lucji proletariackich - wielcy kon.ty skok, dokonany dzięki radzieckiej P.0 jątku krajów. Żyjemy w wieku. kie­
wośeią rewolucyjną demaskuje zarów głęboki sens i znaczenie tego hasła inie sprawiedliwtiści społecznej mia- nuatorzy dzieła Marksa i Engelsa - Iityce uprzemysłowienia kraju i ko- dy wszystkie drogi prowadził do ko­
no jawnych szowinistów i oportuni- w warunkach imperializmu. no Utopii. Była to rzeczywiście uto- Leniu i Stalin.. Lenin i Stalin wznie- lektywizacji rolnictwa.. mutrizmu. Idee leninizmu opanowują 
stów, jak i maskujących się obłud- Również w tej kwestii tr;zeba. było pia, nieziszczalne marzenie dopóty, śl; wysoko sztandar ma,rksizmu, po- Niezwyciężona siła ustroju socja- coraz szersze masy we wszystkich 
nym fra.zesem radykalnym. stoczyć niezwykle ostrą walkę z opor dopóki wielcy .nauczyciele klasy ro· deptany przez oportunistów z II Mię listycznego ujawniła się w całej peł zakątkach kuli ziemskiej. W obecnej 

Analizując źródło i treść ekono- tunistami z II Międzynarodówki i z botniczej, Mal'ks i Engles, nie dowie dzynarodówki. ~enin i Stalin• wzboga ni podczas Wielkiej Wojny NarO<l.o- sr.tuacji międzynarotł<>wej zwycięska 
miczną i polityczną haseł socjal-szo- Trockim, którzy nie przyznawali na dli naukowo, że socjali:Pim nie jest cili marksizm w nowe tezy i wnio- wej. siła teorii marksizmu-leninizmu u-
winistów, Lenin stwierdza, że podło- rodom uciskanym prawa do ~amo- 1>ięknym marzeniem, lecz koniec~- sk.i, stosownie do nowych warunków Nowym dowodem wyższości snste wypukła się ze szczególną wyrazi· 
że klasowe socjal-szowinizmu i opor określenia. ' • ścią. - koniecznym wynikiem rozwo- h>storyc:znych. . mu socjalistycznego jest powoj:nny stościtł. 
tunizmu jest to samo: „sojusz nie- „Zwycięski soc.jali.zm, mówił i;,e- ju kapitalistycznego spoleczeństwa. . „~~zna ~e~ l_}rzesady P?~ie- 1 rozwój Kraju Rad, który wyszedł z W roku li921 wielki Lenin wypo· 
wielkiej warstwy uprzywilejowanych n.in musi bezwarunlrowo urzeczy- dziec, ze po sm1er .. c1 Engelsa n.a1.w1ęk ciężkich prób woJ'ny J'eszcze potęż· wiedział wieszcze słowa: ,,Pierwszą " · • · 't " łko il'l•tą demokrrac1'ę a Marks i En,,,o-els przeistoczyli so- k L L tk ·1· ó I az· k i· · robotników ze ,,swoją bnrznaz1ą na wis me ca ' • W k 1. szy .teo_re.ty.· en1_n, _a po . en1me -1 nieJ'szy. W okresie powo3·enneJ· pię- se ę m11on w u l na u i zietr1-. · t lk ro ad~,·1c~ zu c1'alizm z utopii' w naukę. Y ·aza l b · · ł · · · 1· t rodową 'przeciwko masom klasy ro- w1ęe me Y o prze),) w u • • s.ta.hn i inn.i uczn10.wie L.enm~ - Y· ciolatki stalinowskieJ· Zwia_zek Ra- sk1eJ wyrwa a. z WOJny J.mperia is Y· 

k · „ b · ·- ł ' ·-oupra,vn1'en1'e narodo''u on1·, •ie J'edynie m drodze rew0Inc1·1 I d k któ · k · · ·ai· t o botniczej, sojusz Jo aJow urzuaZJI, pe ne ro,„. • • u " 1 1e ynym1 mar s1S_tam1, _ rzy po- dziecki zrobił nowy, wielki krok na czneJ, z po OJU 2mper1 is yczneg · I tak' y 'a,tn"ic' prawo proletariackie1· i dyktatury proleta- ks t k · l · b 1 · k N z samą burżuazją przeciwko klasie eez ze urzecz w1~ s. uwali nap.r.zó.d_ teorię mar· ~s o. ws ·ą drodze potężnego rozwoi'u socJ'alisty pierwsza rewo ucJa o szewic ·a. a-
128) d • " "1onych do samookre r1'atu mo,.;na wyzwolić się spod wła- d · d t tak' h · · ta przez nią wyzyskiwanej". (str. . naro ow uc1sn u „ 1 • wzbogac1h Ją w nowe oswi.a eze ci.nej gospodarki narodowej. s ępne wyrwą z ie WOJen i z · 

Nic nie straciły na aktualności sło ślenia to znaczy prawo do swo- dzy kapitału, przekształcić własnosc ma w nowych warunkach walki kla- Plan piecioletni J>rzewidywał na kiego pokoju całą ludzkość". ***). 
wa Lenina: „Treść J,>Olityczna oporiu bodnego oderwania politycznego". kapitalistyczną we własność społecz sowej proletariatu. 1950 rok 48-procentowy wzrost pro- W wyniku drugiej wojny świato-

• • · ta St d "''n' l a i'nter·nacJ'onal1'styczna ną,, ,.;e J
0

edynie pop1·zez dyk.taturę pro · d ł · d ' · t k i"tali" nizmu i soc1'alszowmizmu 1est sa.- a v,_, 1 ' ' u d I właśnie dlatego, te Lenin i leni- dukc1'i przemysłowe1' w porównaniu z we] 0 erwa się 0 sWla a ap • • . ·. t 1 t k ol t n· tu w letariatu, poprzez obaleme wla zy t •- " E 1· ma: współpraca klas, wyrzeczen,1e str ategia i a ' Y a pr e a a nowcy posunęli naiti'zód teorię mark- przedwojennym rokiem 1940. Poziom s ycznego szereg ~·aJOW uropy 
~~~~~~---~----------------------------------~--- ~-~~~j~~~~~~~eymr~ bnn~~~o~~~~~~ipue AzjiNeo~~hkraj~ ~d~• • I • I wojem marksizmu, jest marksizmem kroczono. rownictwem wiernych leninizmowi 

P. . • młodzi· ezy wa cząceJ o p an w nowych warunkach walki klasowej w roku 1950 produkcja globalna partii komunistycznych i robotni-0 m OC 1>roleta,iiatu, jest .marksizl)lem epoki przęmyslu przekroczyła o 70 proc. czych, wkroczyły pewnie na drogę do 
imper,ializmu i rewolucji proletariac poziom przedwojenny; potężinie roz· socjalizmu. 
kich, marksizmem epoki zwyci~twa wi.nęło się rolnictwo: globalne zbio- Masy ludowe wszystkich krajów 

W Zakładach im. Marchlewskiego 
powstała młodzieżowa brygada poko­
ju im. Joliot-Curie. Była. to nasza 
odpowiedź podżegaczom wojennym, 
a zarazem wyraz solidarności mło· 
dzieży naszych zakładów z uchwa~a­
mi II światowego Kongresu PokoJU. 
Wydawało by się z~te;n, że kiero:v 

nictwo zakładu umożhw1 nam wyw1ą 
zamie się z podjętych !>bowiązków ~ 
w ten spos6b przystąpuny do wydaJ 

niejszej i lepszej produkcji.. ~iest~­
ty entuzjazm naszej młodz1ezy me 
zo~tał właściwie wykorzystany; 
. Sięgnijmy do fa~tów: Jesti;m. kil 
kakrotną przodowmcą prac! , . Jako 
jedna z pierwszych odpow1edz1ałam 
w 1949 r . na ape~ tow. Terpil~oweł·· 
zrozumiałam bowiem znaczeme wa -
ki o wysoką jakość i oszczędność pro 
dukcji. 
Również i dziś, gdy mobilizujemy 

Brak troski o nowe kadry 
w Terenowej Bazie Remontowej 
!l'e~enowa Baza Remontowa w Ło· chowuje całkowite milczenie„. . Po 

dzi stanowi ważny obiekt w naszej prostu nie dostrzega tego zjawiska. 
k' Nie od rzeczy będzie wspomnieć 

gospodarce. J edn~k ani st.osun i, p~· także o bezpieczeństwie i higien;e 
nujące u nas, am warunki pl'acy me • 
są należyte. W warsztatach zatru- pracy. Jedyna studnia na tereme 
dnia się uczniów sz.kół .i::awodowych, zakładów pozostaje. od. dłuższego cz~ 
odbywających tu praktykę. Wydawa eu nieczynna, lecz mkt z dyrekeJl 
to by się, że kierownictwo Bazy zw~a nie interesuje się tą sprawą. Robot· 
ca specjalną. uwagę ~a !~s~kole~ne nicy często mu~zą wydalać się z war 
młodz;eży. w rzeczywistosc1 3est ma sztatów w poszukiwaniu wod_y .. J ·· 

· Pra~tykantów używa się do sne, że wywołuje to rozprzęzcme w 
~~~~iatama sal noszenia wody itp. p racy. Poruszylibyśmy C!1ętni~ ~e 
Pomija się zupełnie szkolenie facho- 1 sprawy na naradzie wytworcze.] . Nie 
we. Czy wykonywanie takich robót st ety. Od roku taka narada me zo­
przez uczniów jest zgodne z wytycz stała u nas zwołana. 
n i IV Plenum KC? S. KOTARBA 
~ snraW;f\ tei rada zakładowa za· Terenowa Baza Remontowa 

wszystkie swe siły w walce 0 pokój, socjalizmu na szóstej cześci kuli ry zbóż osiągnęły w roku 1950 wy· przekonują. się w praktyce, że jedy­
w walce o przedterminowe wykona· ziemskiej". *) sokość 7,6 miliai·da pudów, przewyż- nie komuniści prowadzą konsekwent­
nie drugiego roku Planu G·let~iego, Probierzem siły i żywotności idei szając o przeszło 300 milionów pu- ną walkę przeciw imper ializmowi, że 
postanowiłam jako jedna z .P.ie_i.·~- jest praktyka, jest historia ludzkoś- dów poziom 1940 r. Przekroczyły jedynie pod sztandarem leninizmu 
szych przystąpić do szlachetneJ micJa ci. Wszystkie doświadczenia bistory- również znacznie poziom przedwojen nar<'dy mogą osiągnąć prawdziwą 
tywy młodz;eży i pracować w bryga czne ostatniego półwiecza dowodzą ny inne gałęzie rolnictwa, zaopatru- wolność i niezawisłość, że przed ma­
dzie pokoju. Zorganizowałan;i czte.i:o niezbicie, że leninizm odnióSł zwycię jące w surowce przemysł lekki i spo sami pracującymi stoi jedna tylko 
osobowy zespół i rychło osiągnęhs· stwa w skali zaiste historycznej. żywczy. droga od wyzwolenia z kapitalistyez 
my 120 procent wykonania baz. Rewolucja socjali'styczna i zwycię Pod kierownictwem partii Lenina nej n iewoli - droga walki 0 socja-

J ednak mimo znacznego wysiłku stwo socjalizmu w ZSRR - oto wspa - Stalina kraj radziecki przystą.pił lizm. 
· niałe ucieleśnien'ie zwycięskich idei do tw·orzenia materialneJ· bazy komu Nieśmiertelne idee Lenina - Sta-praca naszel!'.o zespołu nie przynosi i· t · · · d d · dl - ł lenimzmu. nizmu. W ramach powojenneJ· pięcio ma s aJą się gwiaz ą przewo mą a w pełni pożądanych sukcesów. Sk a- t h T ' 1 dz' i t · zy Ustrój socjalistyczny oznacza, ~c latki stalinowskiej naród radziech.-i. cora~ o nowyc m1 1onow u 1 uc · 

dają s;ę na to nas ępuJące przyc • n steru władzy stoją w kraju me przystąpił do realizacji gigantycz- śnionych we wszystkich zakątkach 
ny: nie posiallamy dostatecznej iloś: wyzyskiwar~e, lecz masy pi:acujące, nyc11 planów budownictwa gospodar globu ziemskiego. Wściekłe ataki im· 
c1' maJ'strów, którzy by naim pomogli · J' t' · ta · h 0 to jest ci, którzy tworzą wszystkie czego, przede wszystkim stalinow- peria is ow nie są w s me za am 
w szybkim ustawianiu lub drobny~ bogactwa społeczne. Narzędzia i skie,,,„o planu przeObrażenia p.rzyro- wać wuostu sił demokracji i socja· 
remoncie masz~, gdyż zostali om · · i· H' t · l d k • · o · · s1'ę „,„ s'rodki produkcJ'i - ziemia, fabryki, dy. Partia i rza.d przyJ'ęły _nastęnme izmu. is or1a u z osc1 r ZWIJ& 
Ski'erowani na inne sale. Brak rów- "' d k' t · mf 'd · 1 · · · kopalnie - należą do mas pracują doniosłe uchwały o budowie Kujby- po zna iem nu u i ei emmzmu. 
nież dobrej osnowy z innych oddzia- cych, do narodu. O rozwoju produk- szewskie1· i Stalingradzkiej elektrow- Nauka M. arksa - Engels!!'. - Leninił 
łów. A przecież wiadomo, że od wła- · K St l ł il z d 1 cji decyduje nie zasada zapewniema ni wodnej na _W<!1dze, Głównego . ~- - ·a~ ?pano:va a m io?-lowe X: e 
ściwej jakości osnowy zależy a szy zysków kapitalistom, lecz zasada pla nału Turkmeńskiego ' Kachowsk1e1 I sze 11;1-dz'ln e I p~ze1stoczyła się V: !11el 
proces produkcyjny. nowego kierownictwa życiem gospo- Elektrowni wodnej na Dnieprze, ka- ką siłę materialną, przeobrazaJąCą 

Mimo tych trudności zespół nasz darczym i systematycznego podno- nałów Południowo . Ukraińskiego i świat na nowych socjalistycznych za-
postanowił ~ołożyć wszelkich starań, szenia stopy życiowej i poziomu kul- Północno-Krymskiego, kanału żeglo- sadach. A. SAZANOW 
ażeby w pierwszym kwarta!~ br. tur! mas pracujących. W ZS~R z.li- wnego Wołga - Don oraz uchwały 
wywiązać się z honorem z pod3ętych kwido~ano na zawsze ana!ch1ę pro· w sp.rawie nawO<l.nienia gruntów w 
zobowiązań. Byłoby jednak ~skazane,, dukc~Jn~, .kryzysy eko~om1c~ne1 bez obwodzie rostowskim i stalingradz­
aby kierownictwo naszej sah oraz or- robocie 1 mne bolączki kap1tal1z~u. kim. Zarówno pod względem swej 
ganizacja oddziałowa i rada zakła- Bieg wydarzeń historycznych u· skali jak i terminów wykonania są 
dowa pośpieszyły nam z pomocą. jawnił wyższość socjalistyczne~o sy- to p~awdziwe budowle komunizmu. 

stemu gospO<l.: rki nad systemem ka- „Pędy komunizmu - mówił Lt;n~ 
WIESLA W A BRZEZIŃSKA pitalistycmym. Naród radziecki o- - nie zwiędną, lecz rozrosną się 1 

ZPB im. Marchlewskiego trzymał w spuściinie od can.tu za· rozwina w zupełny komunizm. **} 

*) „Historia WKP(b) krótki kurs" 
Wyd. „Książka" W-wa, 1948. str. 104 

·•·* ) W. Lenin. Dzieła Wybrane. 
T. II, str. 578. Wyd. „Książka i Wie· 
dza". 1949. 

***) W. Lenin. Dzieła Wybrane. 
Wyd. „Książka i Wiedza". 1949 r. 
T. II. str. 888. 



KRONIKA PABIANIC KRONIKA PIOTRKOWA 

Przedwyborcze plenum rady, . zakładowei Załoga fabryki „Korab" 

~~~.~:~!~~~~~~ !:~!:~~: ~~~==:';'~!·~w.!.~~~~:i:!!!.0do-przekracza nowe normy 
odbyło się o~tatnio rozszerzone ple nianie się części robotników dezor- tychczas zbyt mało popularyzowa- Podobnie, jak Zakłady im. Waryń we normy produkcyjne przeciętnie w następującym stosur:ku: odlewnia 
num rady zakładowej. ganizµje pracę pozostałych. oraz ob ły akcję ;wczasów ,..... 30 proc. wy- skiego, tak i odlewr.ia żeliwa „Ko- w 143 proc, - 156 proc., dział mechaniczny -

Posiedzenie zagaił przewodniczą- niża produkcJ·ę poszczególnych od- jeżdżaJ·ących to pracownicy umy-
di d kł d d 

rab", przekracza nowe normy pro- W ostatnim okresie sprawozd11w- 148. proc„ ślusarnia - 137,!5 proc., 
cy p;rezy ·um ra y za a owej ziałów. Dalszym poważnvm hamul słowi, 
t W ł „ kl k ó k k T dukcyjne. • czym, poszczególne d:dały produkcy.1· kuźnia - 133 pro, c. i modelarnia - · 
ow. ac aw s.,ąc , t ry szero o c:em w wy onywaniu planów pro- ow. Łącki omówił także sprawę 
omówił osiągnięcia załogi zakła~ dukcyjny1=h jest nied0 ot„tec·znie roz wyborów. Wybory w grupach Jest to wynikiem usprawnienia ne „Korabia" wykonały nowe normy 121 proc. 
dów. winięta al•::ia doszkalania pracowni związkowych trwać będą od 20. 1. pracy brygady remontowej oraz 

Pan pierwszego roku Planu ków. niewykonuiar vch hRz akordo- do 1 .3. 1951 roku. Wybory rad od- stworzenia, wwrem ir:nych zakła-
6.letniego wykonano pr:z;ed term!- wych w oddziałach: Tkalnia Cen- działowych rozpoczna sie 3. 3. i za dów metalowych - brygady tran­
nem. Rok 1951 stawia przed włók- tralna. Oddział 9. IO l 13. Brak sy- kończą 18 3. 51 r. W ybory prezy· sportu wewnętrznego, która na .tere 
niar,iami z ZPB poważne zadania stematycznej kontroli wvkonania dium rady zakładowej odbędą się nie. „Korabia" ma bardzo poważną 

Przoduiące gminy 

W .akcji skupu ~boża 
produkcyjne. Walka o wykonanie planów dzier.:1ych, oraz opieki nad w dniu 21. ·3 br. o godzinie 18 w rolę do ,;pełnienia. 
planów, to walka o zwiększenie wy niewykonujacymi baz akordowych sali teatralnej PZPB przy ul. Trau- w !ki t h . • Powiat piotrkowski jel!t Jednym I nflły następ"ujące gminy: Bełchat6-
d . ś i l I k ś I cl ,_ Jl lk d cl . . . . . .... yn yc usprawmen pracy a1no c a o c pro u~c , wa a owo zi, r:e tymi za$l<1dmeniaml nie gutta .,"I. • • • , · z przodujących w planowym a~uple wek - 136 proc. planu, Bełchatów 
o onc2:ędność, socjalistyczną dyscy żyłv dostatecznie redy zakładowe, Po referacie wywiązała się oży- me dały długo na siebie czekac. Za zboża W województwie łódzkim. W - 226 proc„ Bogusławice - 124 

plinę pracy i. socjalistyczny sto~u- Poważną rolę w wykonaniu pia- wiana dyskus ja. w której zabierali I łoga fabryki „Korab" przekracza no grudniu ub. roku plar_. dostaw wyko proc., Chabielice - 106 proc. n ów 
nek do F'racy każdego pracownika. nów produkcyjnych odfJrvwa współ głos radni: T ysiak. W olnieski, Ku- ,----------------------- ------ nież inne gminy wykonały w 100 

. Walka o wykonanie Planu 6-let zawodnictwo pracy. w PZPR ()b- biak, Tagoda, Urbaniak. Kulawczyk. ! Wzrosła 1"'los· c· robotn1i"o· 'W proc„ lub r.awet przekroczyły grud 
niego to walka z zacofaniem, ze sta Jęło ono około 69 proc. całej załoqi. dyr. Kamiński oraz przedstawiciel j !J' niOV\'.Y plan slrnpu· zboża. 
rymi nawykami, ze skostnieniem ł Jeśli zanalizować pracę komitetów Zarządu Główneqo Zw. Zaw. Począwszy od stycznia br. w ginin 

biurokratyzmem, z bezdusznym sto- współzawodnictwa to okaże się. te Włókniarzy tow. H ermel. Dyskutan I wyjeżdżających na wczasw nych spółdzielniach naszego pawia 
sunkiem wobec potrzeb ludzi pracy. do zagadnienia tego podchodziły ci podkreślali dotychczasową słabą 

1 

.J tu odbywać się będ<l konferencje, po 
Mimo, że PZPB wykonały plan mechantcznie. Również rady zakł<1- pracę grup związkowych or~z brak Opracowany ptzed .niedaw- j mysłu chemicznego. W związku świi;cone omawiar:iu tygodniowych 

za rok ubiegły przed terminem łst- dow~ zbyt ~łabo interesowały się kolektywnej pracy. Dyskusję pod-
1 
nym czasem przez Fundusz Wcza. z tym również z Piotrkowa w ro planów skupu w poszczególnych gro 

nlały oddziały, które nie wykonały współzav:odmctwem pracy. •Komite- sumował tow. Hermel. 1 sów Pracowniczych CRZZ plan ku 1951 wyjedzie na odpoczynek 
planów. Win~ ponosi za to dawne ty wspołzawodnictwa ogrankzRły Na zakończenie obrad plenum akcji wczasów na rok 1951 prze większa znacznie niż w latach u- m;:idach. Nale~y się spodziewać, że 
kierownictwo tych oddziałów i od- się .do zbierania podpisów na dekla podjęło uchwałę w sprawie współ-1 widuje znaczne rozszerzenie tej biegłych liczbn pracowników. i w tym roku powiat piotrkowski 
działowe rady zakładowe, które za raC)ach, a praca spoczywała na re- zawodnictwa i dyscypliny pracy, i akcji. Dzięki rozbudowie ośrod- na odcinku skupu zboża za.1mie jed 

gadnieniami produkcji się nie intere ferentach do tego wyznaczonv::h oraz usprawnienia pracy grup związ ! ków FWP zwiększona zostanie StHolente akn,wu ZlCh no z czołowych miejsc w wojewódz 
resowały. Po przeor~anizowaniu przez administrację zakładu . Komi- kowych, . B. I ilość skierowań na wczasy dla twie. (S) 
rad oddziałowych oraz zmianie kie tety współzawodnictwa nie odbvwa · 

1

. przodowników prą cy wraz z ro- W lokalu Powiatowego Związku 
ły t 

Samopomocy Chłopskiej w Piotrko-
rownictwa, pracownicy oddziałów sys ematycznie posiedzeń , nie s •Id I • Odb d •• dzinami oraz dla matek z dziećmi. Po Z e nla l• owa wie w dniu 22 bm. rozpoczęło sie 
9, 10 i 13 zaczęli plany miesięczne analizowałv wyników współzawod- 1 J 1' P onadto przewiduje się zwięk- szkoler...ie ideclogiczne aktywu Związ 
realizować. oictwa. Odbvwały posiedzenia po- . " ł szenie liczby skierowań dla robot ku Samopomocy Chłopskiej i kół go 

Wyniki produkcyjne zakładów święcone rozdzieleniu na9ród. Komi llrLIChom10 punkt US UQOWV I ników, zatrudnionych w szczegół spodyń wiejskich. 
byłyby daleko lepsze. gdyby rady tety współzawodnictwa nie orfJ11.nl- . . . I nie ważnych gospodarczo gałę- Na kursie zostanie pn,;szkolon.v 
zakładowe, komitety współzawodni zowały narad wytwórczych z ptzo Zarząd s~.ółdzieln~ ~udowlane] I ziach przemysłu, między innymi aktyw gminny z terenu po_ 

d 
downikamł pracy i ni• brałv udz·ia- „Odbudo~a w Pabian. icach otwo r obotników i pracowników prze- wiątu piotrkowskiego. Ucr.ei:tnlcy 

ctwa pracy, oraz czynniki a mini- " ł d 22 t b l ku1·~1 zapo najn sl t ~" · n I łu w naradach wytwórczych ors:fani rzy z mem s yczma .r. ma ar O L z . n ę m ..,.,zy m ym 
stracyjne głębiej wnikały w przvczy zowanvch przez kierownictwo z~kła sk1 punkt usługowy. z 1:stug te- Zebranie L p z· z zadaniami p~~-o_-_1etr.1ego. m> 
ny . hamujące wzrost produkcji, a dów. Winę za ten stan rzeczy pono g? punktu m~gą k~rzy~tac wyłącz W 
przyczyn tych jest jeszcze bardzo szą tak rad kł d . k . me członkowie związkow zaw ado Przeq pa1U ·dniami w lokalu Ligi Usprawmc' ITraCę kaSV PKP 
dużo. y za a owe 1a 1 za- h z . . . k . I.I 

N d d 
rząd oddziału Zwiazku Zawodowe wyc · a~ow~ema .nłda .w

1
y. onbandie ) Przyjaciół żołnl~rza8 wdbPiotr~owie, , le ostatec2:na jest jeszcze yscy !JO Włókni ·Ni d . _ prac P.rzyJmUJe spo zie ma . u o prz:v ul. Legionow , :i :i;Io się ze-

plina pracy, duża absencja powodu i arzy. e prowa zi wlana „Odbudowa" w Pab1ani- brar.ie delegatów z zaklaqow pracy 
Na stacji kolejki wąskotorowej 

PKP w Sulejowie istnieje od n ie 
dawna kasa biletowa, która jed­
nak nie spełnia nąleźycie swego 
zadania. Obowi ązki kasjera pełni 
zawiadowca stacji, wobec czego 
często nie można wykupić biletu , 
bo okienko kasy otwiera się n a 
parę minut przed przyjściem po­
dągu. 

'e zbyt wolne i niesystematyczne Y. one o~pr~w .t kontroli działalno- '!ach, przy ul. Moniuszki 25. i instytucji społecznych, na którym 
wykonywanie codziennych planów k1 kom1tetow wsrółzawodnictwa Spółdzielnia Odbudowa" ma omówiono formy pracy organizacyj-

Ob. 
Dyonizy 
ma głos.„ 

w zakładach pracy. zamiar rozbudovl~ć sieć punktów nej . 

K UR S 

dla Mfodszvch PielęRniarek 

W, dalszym cią~u swego sprawo usługowych. Powstaną placówki 
zdania tow . . Łącki sze~oko otl!'ówił usługowe· szklarska , ślusarska, 
pracę komis1i norm, działalnośc klu zduńska i inne. Uruchomienie 
bu racjonalizatorów, sp~a:"'ę szkole I tych punktów usługowych miesz 
nia zawodowego robotnikow i prze kańcy · Pabianic przyjmą z zado-
biegu akcji socjalnej. Tow. Łącki woleniem. · Oddział Polskiego Czerwonego 

. · "~ . . "' . , .. , · • ,..„ - , r. „ Krzyża w„F..!Qt.rkP.wie. oz:g;;i.n.izu.Je w 
ZE 5 PORTl.J tych dniach bezplatr.y kµrs młod-

szych "pielęgniarek. Uczące siEl na kur Ostatnio J}owstało przy I1owszech 

BawelnaU zwyc•1az• a Wio• kn1•arza'' sie hędą korzy~tać . z il·ntterna- r:ej Spółdzielni Spożywców „Praca" 

Nowe kolo s1u•rtowe „ 

H ~ U ~~fo'rm~~jlisid~~~~J~~~ezi~ł b ~~~c~ ~ff~a s~~i!~~kd;~i~t~~~a~ s'l!~~~~~~{. 
w meczu o mistrz ostw o klasy A Piotrkowie, przy ul. Stalina 45· (B) ping - ponga, lekkoatletyczna, pły 

wacka, kolarska, turystyczna i sza 
Dnia 21 bm. odJ:>ył się w hali spor I Wap średnia - Nawrot („Baweł Kiedy powstan1-e praln1·a chową. 

towej „Włókniarza" mecz bokserski na'') zV{yciężył walkowerem z powó- W nowootwartej ś"wietlicy PSS 
o mistrzostwo klasy A. Zawody za- du nadwagi Możyszka („Włókniarz"). uspołeczniona~ „Praca" dwa razy w tygodniu odby 

Udanie się pabianiczan na wie- kończyły się zwycięstwem „Baweł- Wa1a ciężka - Przyrowski („Włók wać się bęctą gry i zabawy wyłącz• 
czarne przedstawienia do tea- ny" nad miejscowym „Włókniarzem", r:.iarz") zwyciężył przez poddanie się W Piotrkowie istt:ieje konieczność nie tylko dla członków koła sporto-
trów łód'ł:kich pociąga za sobą w stosunku 10:8. w U rundzi.e Piotrowskiego („Baweł uruchOmienia pralni spółdzielczej. wego. 

Przed kilku dniami moJ·a Pela- drużyny nie wystawiły zawodników Sędz1ow_anie było jawne za ~ma świat ptacy nie ma gdzie oddawać Pracy i Obrony". 
. ·t· h , d i . d w wadze półciężkiej. Poza tym .,Włók cą chorągiewek W ringu sędziował garderoby do prania, farbowania i Zapisy do koła przyjmuje ob. Maj 

~ładem naszych artykułów 

0-yrek c;a Okr. PKP . , . 
wv1asn1a 

W związku z notatką, zamie­
szczoną w „Glosie· !l>iotrkowskim" 
w dniu 4 pąździernika ub.r., oma 
wiaj ącą sprawę braku umywalni 
na stacji kolejowej w Piotrkowie 
- z Dyrekcji Okręgowej Kolei 
Państwowych w Łodzi otrzymaliś 
my wyjaśnienie, że umywalnia 
na dworcu zostanie zainstalowa­
na w roku biezącym. 

Również sprawa dotycząca umie 
szczenia zegara na przystanku o­
sobowym Moszczenica, będzie w 
najbliźszej przyszłości załatwio­
na pozytywnie. 

RA ·n ·1 ·0 ·· 
Program n a środt: 24 stycznia \931 roku. 

11.50 „Głos mają kobiety„, 12.04 02.lEN­
NIK. 12.15 Pł\:ZERWA. 13.30 Koncert dla 
szkól. 14.IO . . W•zechnlca Radiowa„. 14.i O 
Aud. szkolna d la klas V-VII . 15 OO Gra 
2.espół T . Polańskiego. 15.30 Aud. d la 
•wietlic dr:leclęcych. 15.50 Pog. d la l<Ur­
•ów p11rtyjnych !·go stopnia w mleśctP.. 
16.20 P taki I kwia ty w llleratu11e wokal­
nej. 16.łO ,.Czy w iecie .. . ?„. 16,45 Aktuąl­
noścl łódtkle. 17.00 WIADOMOSCI PO· 
POł,UnNiOWE. 17.05 POI(. sportowa 1 7.~I 
Kapela lud owa. 17.40 Lekc.ia języka r o­
~v.isklego. 18.00 Opowiadanie o ~'ellk~ie 
p;r,lntyń•l<im . 1a.20 Muzyka ro:r.1:vwkowa. 
IR.35 Aucl <Ila kobiN 19.00 „w~zec11n1ca 
Radlow11"' rn 211 Koncert rozrywkowy 
30.00 DZIEJNN!lC 20.30 „$plewamy pol­
'kfe pleśni masowe" 20.45 „Narada"' -
'luchow. S t. Wy11ndzklngo. 21.30 Muzyka 
, 11ktualnoścl. 22.00 .,O jciec Goriot„ -
odo. powle~cf H. Balzaca. 22.20 l<oncl!rt 
< J;'&AGI. 23.00 OSTATNIE WIADOMOSCI 

przykre perypetie. A jeśli mi nie.. Z „Włókniarza" najlepiej wypadli: n'.1"). Przyrowski jest .Jeszcze .z'.1wod· Były już próby stworzenia tego ro- Na wlosr.ę wszyscy sportowcy.spół 
wierzycie, to was 0 tym przeko- I Vesely, Rykała i Kalużr:y, Mecz od- mkie~ liUrowym, ale dysponuJe sil- dzaju placówki, jednak, jak dotąd, dżielcy z terenu piotrkowskiego wal 
nam. A było to tak: l był się w 10 wagflch, jednak obie nym ci.asem. bezowocne. A sprawa jest pilna, bo czyć będą o odzrtakę ,,Sprawny do 

~1a wyrazi ~de ~eh u an~ się o niarz'' oddał pun~y walkoweręm w Krysiak. (W.A.) odświeżania. (B) da w biurze spółdzielni, Stalina 71. 
Jednego zło zk1c teatrow. Cze- wadze średniej z powodu nadwagi ___ _:. _________________________ ~_..-------------·-----.----------
go się nie robi dla dobrej żony? Możyszka. 
~ostarałem się o bilety. ~ojecha- Wyniki techniczne przedstawiają KRON/KA' RADOMSKA 
hśmy tramwajem do Łodzi. Przed się rastępująco: 
stawienie bardzo nam się podoba Waif& musza - Kęcerski („Baweł 

ło. na'!) pokonał na punkty Maciaszka ·n I a 
- Dobry miałaś pomysł, Pela („Włókniarz!'). Pierwszą rur.de wy-

siu - pochwaliłem żonę. Przyjem grał Macl!szek, pozostałe zawodnik 
nie spędziliśmy wieczór, „Bawełny · 

wygody • rn1e szkańców 
N. T ć · ł Waga kłl(Uoia - Sjedlecki („Ba-

• i~stety. a P::"Zyjemnoś mia a wełna") przegrał przez dyskwalifika 
Jak się okazało, 1 przykrą stronę. cię w I rundzie z Veselym ( Włók-
Gdy znaleźliśmy się na Placu Nie niarz"). " 
podległości okazało się, że ostatni W wadze piórkowej spotkali się: 
tramwaj odszedł przed 23-cią, czołowy pięściarz okręgu, Irgang 
czyli jakieś 15 minut przed na- („Bawełna") i Wojewoda (,Włók -
szym przybyciem. niarz"). Gdy1?y Wojewoda mniej bal 
Widząc zmartwioną minę Pela- s~ę ~rzeclwmka, Irgang by tej wal 

. . , . ł . -Gł t kt me wygrał. 
si, powie11z1a em. ups wo, po Wa""'· lekka · ł 11 • 
· d · · · N d „- przro1os a m ą mespo 
Je ~iei:ny poc~ąg1em. a worcu dziankę. Młody Rykała („Włólt-
kahs~ pomf?r~owano i:as u- niarz") tak rozwiązał taktycznie wal 
prze]mte, ze naJbhzszy pociąg do kę, że Migacz („Bfłwełr.a") nie miał 
Pabianic odchodzi.. około 2 w no- w niej nic do powiedzenia. Zwycię 
cyi Na wędrówkę pieszą do Pabia żył Rykała prze t.k.~>. w III starciu. 
nic trudno nam było się zdecydo Waga lekko _ p6łsrednia - Kałuż 
wać. ny („Włó~iarz") zwyciężył Gd~ła 
Pojechaliśmy pociągiem. Godzi („Bawełna ) przez k.o. w .II rundzie. 

. Z początku walka była wyrównana, 
ny ocze~iwam~ ~a d\~orcu skraca jednak pod kot:iec plerws.zej rundy 
ła Pelasia mnie 1 sobie roztrząsa- przewagę obejmuje Kałużny. Jeden 
niem własnej, no i rzecz oczywi z silnych ciosów Kałużnego rzuca 
sta, mojej lekkomyślności. Gdyla na deski. W drugiej rundzie 

I dlatego dziś zwracam się z Gdy! otrzymuje cios w S'Zczękę 1 zo_ 
prośbą do Dyrekcji MZK, by uru staje wyliczony. 
chomiła z Łodzi do Pabianic je- W wadze„p6łśred~łej - Pal~~iak 
den tramwaj podmiejski np. 0 („Włó~ni::irz ) .zostaJe zdysk'_Vllllfik~ · I wany JUZ w pierwszej tur:dZte. 
godz; 23 .~0. . . . w wadze Iekko-§redniej - Szcze-

W1erzc1e rru, n.ie rob~ę tego tyl pocki („Bawełna") zwyciężył przez 
ko we własnym rnteresie. poddanie się w III rundzie Mika 

Wasz Dyonizy („Włókniarz"). 

O GŁOSZENIA DROBN E 

ZGUBIONO odcinek za- ZGUBIONO kartę reje- ZGUBIONO legit. praco­
meldowanla · na pobyt stracyjną, legitymację fa wniczą wyd. przez PZPB 
czasowy wystawiony bryczną na nazwisko w Pabianicach Nr. 13131 
dnia 21. 9. 1950 r. przez Wojtas Władysław. Pa- na nazwisko Sondlfj Ta-
Prezydium Miejskiej Ra bianice, Suwary 2. 14 neusz 20 
cly Narodowei w Stro- ' 
niu śląskim na nazwi- ZGUBIONO legit. fabrycz --------­
sko Maślanka Tadeusz. ną PZPB na nazwisk<:> ZGUBIONO odcinek wy­
------- -- Badowska Helena, Pa- meldowania wyd. przez 
ZGUBIONO książeczkę oianice. 17 Kł dzk nazwisko 
Ubezpieczalni na nazwi- . o o .na 
sko Sradomska Stefaaia, ZGUBlONO legit. fabrycz Sobolewski Stanisław, 
Pabianice, Woienna 19. ną PZPB. Pintera Geno Pabianice, Garncarska 21. 

:g wefa, Kamiszewice 1. 19 · 18 

miasto podzielone ~os~alo na rejo ny meldunkowe 
Dla wygody ·mieszkańców, i us· 

prawnienia meldunków rpodzielono 
Radomsko na 12 rejonów meldun­
kowych. Podział na rejony meldun 
kowe przeprowadzony został nastę 
pbtjąco: 

Rejon I obejmuje ulice: Armii 
Czerwonej, Magdal~ny, Górną, 
Starą Drogę, Fabianiego od Nr 32 
z prawei strony i od Nr 13 z lewej 
strony. Formalności meldunkowe 
prowadzi w tym r ejonie ob. Łęc 
ki zamieszkały przy ul. Żymierskie 
go Nr 4 m. 4 

Rejon II obejmuje ulice: Sienkie 
wicza, 16-go Stycznia (od toru ko 
lejowego do ul. Batorego) ul. Bato 
rege, Miłą, Dobrą, Ciepłą, Leśną, 

Sędziowską i Ogrodową. Kierow­
nikiem tego rejonu jest ob. Fran 
ciszek Krakowiak, zamieszkały 
przy ul. Sienkiewicza Nr 32 m. 2. 

Rejon III obejmuje ulice: Mic­
kiewicza, Joselewicza, Bugaj. Nie 
całą, Szkolną, Kilińskiego, Skorup 
ki, Wąską. Narutowicza. do Nr 13 
z lewej st rony i do Nr 38 z prawej 
strony. K ierownikiem powyższego 
rejonu jest ob. Stanisław Kraś­

niewski zamieszokały przy ul. Kiliń 
skiego Nr 9. 

Rejon IV obejmuje ulice: Lima­
nowskiego, od ul. Wilsona do Gę· 
sieJ, Cichą, Grodzką, Krzywą, 
Sportową, Jachowicza, Krótką, 
oraz ulicę Miłaczki od Nr 29 do 
43, Kierownikiem r ejonu jest ob. 
Bronisław Bednarczyk, ulica Ja­
chowicza Nr 22a. 

·Rejon V obejmuje ulice: Naru 

towicza ód Nr 40 z prawej strony I jową, Kościuszki, Rozalii, Fabrycz 
i od Nr 15 z lewej strony do koń- ną, Sliską, Zgody. Kierownik iem 
ca oraz ul. Ślusarskiego, Marczew rejonu jest ob. M.ichalina· Bednar­
skiego, żwirki, Traugutta, Chopi czyk zamieszkała ul. Kościuszki 

na, Piramowicza, Kołłątaj.a, Miłacz Nr 13 m 7. 
ki od Nr 3 do Nr 20 włącznie, uli Rejon VII obejmuj et Kowalowiec 
cę Norwida, Graniczną, Łączną ul. Cegielnianą, W rotki, Żeromskie 
Wiejską i ulicę Miłaczoki koło Bar go, pod Stobieckiem, Dzielnicową, 
todzieja od Nr 21 do Nr 28a. Kie Południową, Funduszu Pracy, Pół 
rownikiem rejohu jest ob. Józef nocn4, Gołębią, Zachodnią. Robot 
Kusiński zamieszkały ul. Traugut :\liczą, Warszawską, Okrzei, Bara­
ta Nr 8 m . 2. kową, Sklepową, Sierakowskiego, 

Rejon VI obejmuje ulice: Kole- Sądową, Daszyńskiego, Młodzow 

Zorzqd PSS winien usprawn ić pracę 
Gospody Nr 1 

Powszechna Spółdzielnia Spożyw -
ców w Radomsku prowadzi dwie pła 
cówki zbiorowego żywierJa Gospody 
Nr 1 i Nr 2. Gospoda Nr 2, mając 
lepsze warunki lokalowe i technicz 
ne, wywiązuje się na ogół dobrze 
ze swych zadań, Natomiast w Go!rpo 
dzie Nr 1, z powodu różn:;ch niedo 
ciągnięć i braków natury technicz 
nej, obsługa klientów rJe prżedsta 
wia się najlepiej, mimo, że nowe 
kierownictwo nie szczędzi w tym kle 
runku starań. 

Ostatnio na przykład konsumenci 
Gospody Nr 1 US'karżają się, że po­
dawar.e ziemniaki są niesmaczne, 
Jak oświadcza kierowniczka Gospo 
dy, ob. Helena Wandas, wynika to 
z braku odpowiedniego kotła do go­
towania kartofli. Jest rzeczą konie 
czną, aby Gospoda Nr 1 otrzymała 
potrzebny kocioł. 
Są tu i inne r.tedocillgnięcia. Z 

braku dostatecznei ilości ścierek. ta 

Jerzy nie wyciera się i dania są na­
kładane są talerze jeszcze mokre. 
Należałoby sprowadzić suszarkę, al 
bo postarać się o dostateczną ilość 
ścierek. 

W kuchni brak jest pieńka do rą­
bania mięsa, maszyr:ki do jego mie 
lenia oraz odpowiedniej ilości fartu 
chów dla pracowników kuchni. Nale 
żałoby również odnowić klatkę scho 
dową, prowadzącą do sali na pierw­
szym piętrze. Klatka schodowa jest 
brudrta. 

W Gospodzie Nr 1 wydaje .się co 
dziehnie olwło 500 obiadów, w tym 
przeszło 400 obiadów popularnych, 
reszta to obiady klubowe. 

Usprawnienie wydawania posiłków 
w µe spadzie Nr i zależy od kierow 
ni.ctwa PSS, które winno zaintereso 
wać się bliżej tą placówką zbiorowe 
go żywienia j w jak najbliższym cz'l 
sle usunąć przyczyny obecr.ych nie­
docl11i11ieć. 

• 

ską. Kierownikiem rejonu jest ob. 
Stanisław Konofalski zamieszkały 
przy ul. Dzielnicowej Nr 12. 

Rejon VIII obejmuje ulice: L i­
m anowskiego do Nr 60 z prawej 
st rony i Nr 4 7 z lewej strony oraz 
u l. Kona•rskiego. K ierownikiem r e 
jonu jest ob. Kazimierz Tudorek 
zamieszkały Pl. 1 Maja Nr 2 m. 2"2 

Rejon IX obejmuje ulice: Wilso 
ną. Chłodną, Stodolną, Daleką, Pus 
tą i Rolną. Kierownikiem rejonu 
jest Genowefa Bociańska zam. 
przy ul. S todolnej Nr 85. 

Re jon X obejmuje ulice: 1 Maja, 
Polną, Wąwozową, '.Brzozową, No 
wą, Fabianiego do ul 1 Maja. Kie 
rownikiem rejonu jest ob. Adami 
na Giełżyńska zam. ul. Wąwozowa 
Nr 5. 

Rejon XI obejmuje ul: Zymier 
skiego, Prażmowskiego, Tar~ową, 
Zieloną, Wymysłowską, Żeromskie 
go, Pl. 3-Maja, oraz ul. Reymonta 
do rzeki Radomki. Kierownikiem 
rejonu j€st ob. Olga Bierzwińska 
zam. przy ul. Reymonta Nr 15. 

Rejon XII obejmuje ulice: Rey 
monta od rzeki Radomki, oraz 16 
Styczn ia do toru kolejowego. Kie 
r ownikiem rejonu jest ob. Piotr 
K ubik. zam. przy ul. Reymonta 
Nr 30 m. 5. 

Mieszkańcy wyże.i wymienionych 
rejonów meldunkowych - w spra 
w ie meldunku, nabywnia kart mel 
dunkowych i poświadczeń zamiesz 
kania udawać się winni do kierow 
ników swych rejonów. 



, 
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Wyniki Newóroczneg.0 Konkursu Sportowe·go 

()f'IARY NĘDZY I BEZROBOCIA procentową obiiiźkę rz.arobków. Po-
. . . . . dobne za.targi trwają w fabryce Ba 

w. zwi~u cz. Mtatnnl13; smez~- bada i Leonhardta. strajk u Geye­
~arru m:'g·i:strat wars~;vski ogłosił, ra również nie rokuje szybkiej li­
ze przyJm1e pewną ilosć bezrobo~- kwidacji. 
nych do pracy przy upreątamu I · 
śniegu. . . TRAGICZNA SYTUACJA 

W dmu wczora1szym .rui placu RZEMIOSŁA 
Starynkiewicza w Warsrzawie • 
gdzie był wyrznacrzony punkt rekru- Gazety donoszą, że na skutek 
tacji boorobotnych - zgromadziły długotrwałego kryzysu - rzemiosło 
się takie nieprzeliczone tłumy, że polskie znalazło się w sytu,acji bez 
kilkanaście osób 1ZOStało w tłoku za wyjścia, granicz~cej z kompletną 
deptanych i stratowanych. Jedna z nędza. 12 tysięcy rzemieślt1ików 
ofia!I." - niejaki Józef Jankowski, wa.rsrzawskich odmówiło zapłacenia 
~amli.eszkały prrz.y ul. Oświęcimsk:~j taksy rejestracyjnej - na skutek 
5, cz.ostał stratowany w tak straszli-
wy sposób, że nie można go było braku pieniędzy. Zbankrutował 
zidentyfikować. Jankowskd iz.marł w Bank Rzemieślniczy którego niedo­
d,rodze do s~itJala. bory wynoszą setki tysięcy złotych. 

Doprowa~eni do rui.f.1y materialnej 
szewcy łód~cy umądzili dernonstra­
cję p~zeciwko otwarciu sklepów z 
obuw.iem Baty. Około 120 tysięcy 
czeladników szewskich w Polsce 
jest obecnie bez pracy i przymiera 
głodem. Cały S2ereg rzemi-Osł Jak 
introligatorstwo, bednarstwo zosta­
ło zlikwidowanych wskutek braku 
jakichkolwiek zamówień. 

STRAJKI 

W fabryce L. Przygórskiego (ul. 
Poludniowa 68), trwa od ośmiu ty­
godni strajk oałej ~logi. W dniu 
wczorajszym odbyła się konferen­
cja w 'Lns.pektoracie pracy - jed­
nakże do pororz.umienia nie doszło. 

Robotnicy nie rz.godzil:i się na 30 

Naso; Noworoczny Konkurs Spor- 1 sportowca S'cme<:rllkama, inni -
towy wywołał duże Zillinteresowa- szybown:ika,, wdęk57.i0Ść e!toJ:i. tmit­
nie ceytelni:ków. z otrzymanych ba to przymać, odgadła w mm 
rozwi~ń wynika, że wuęły w nim trafnie motocyklistę. 
ud2.iał nie tylko osoby, które nie od Rysunek szósty pmedstawiał iza­
dz!iś interesują s-ię sportem, ale rów paśnika (a nie „elektromontera 
nieź i ci, którzy ze spor>tem rz.apo-
u..nal.1 Slię dopiero... z okarzji naszego 
konkursu. „Zdradziły" ich odpo­
wied'l.i. To jednaik, że potrafili~my 
dzięki naszemu konkursowi zbliżyć 
do sportu i zainteresować zagadnie 
niem kultury firz.yc-mej t. ~w. lai­
ków - świadczy, iż imprez.i nasza 
dobrae spełniła swoje ,_adarne. 

Konkurs nasz nie był 3ednaJ{ ła­
twy. Na kilka tysięcy Mzw1ązań, z 
których wiele naipłynęłn spoza Ło­

dzi, ' nie wszystkim udalo Slę od­
gadnąć naszą rysunk0w>i zag:ilikę 
sportową. 

Największą trudność sprawił u­
cizestnikom konkursu rysu..'1'.ek, 
przedstawia•jący brarnlmirm na nar 
tach. Przeważa•jąca ctzęść uczestni­
ków turnieju upatmyła sobie w 
nim, niewiadomo dlaczego, skocz­
ka ·z trampoliny. Rysunek drugi 
przedstawiał t . cz.w. hippika, czyli 
jeźdźca. Tresó trzeciego i czwarte­
go rysunku odgadli prawie wszy­
scy. Rysunki te przedstawiały bok­
sera i szermierza. Kłopot jednaK spra 
wiał znowu rysunek· Nr 5. Jedni 
widzieli w „ zamieszczonym_ na nim· 

o grypie · i jej leczeniu ;; 
·~·· 

Łyżwy - Janusz Korszak, Łód~, 
ul. Dąbrowskiego 77. 

Nagrody ksi.ą2ilrowe - Zbigniew 
Sworzeń, pracown:i:k ZWS ul. 
Wschodnia 14 („Cichy Don" Szoło­
ahoW6); Wiesia-w Słiuiak, Piiotrków, 

bunina); Zenobia Mikos, Łódź, !Dow 
borczyków 4 („Jak hartowała ~­
stal"-Ostrowsk:iiego); Albin Bumłll· 
ski, Łódź, Jaracza 30 („PJ.ękne 
Dzielnice" - &•agona~; Sta.gisła.w 
Sikorski, Łódź, Wólcmńsika e5 
(„Cham" - Orr.zes:zkowej); Karol 
Krysiak, Łódź, Obrońców Sta:li.ng:t>a 
du 65 („Byłem part)'llJantem" -
Andrejewa); Mirosław Szozt;.śkie­
wicz, Łódź, Wólczańska 97 („Jak 
hartowała się sta!l" - Ostrowskie· 
go); Witold Maderl, Łódź, Plękąi 
41 („Rudin"- Tu;rgieniewa); Tadeusz 
Kc::ek, Łódź, Nowomiejska 3 („C7.e!r 
WIYilY Morten" - Nexoe); Tadeusz 
Kozaniecki, Żychlin, Na.rutowie?Ja 
108 („Kurhan Mamaija" - S?'A!bu­
nina-). 
Nagrodę pocie.szenia w postaxj 

książk!i Łacisa „Syn rybaka" jury 
ilronkuil.'SU przyznało uooniowi 6 kla­
sy s~oły podstawowe.i Nr 1~6 w 
Łodtz:i, Michałowi Masielsk1emu, 
Piotrkowska 33. 

Nagrody są do odebrania od M 
bm. w lokalu rcda·l~cji ul. Piotrk-0w 
ska 86, III piętro, w godzinach od 
9 do 18. ···························•11••················· 
Pod ligowym koszem 

I- p d I wchodzącego na słup" - jak to na ul. Słowackiego 30 („Ludzie bez-
Od paru tygodni z wielu krajów roj. r. I tyle ciężkim p1·zebiegiem choroby, \le pisał jeden z uczestników lurnieju) domni" - Żeromskiego); Irena Ko-

Ostatnie zawody koszykówki mę· 
skiej o mistrzostwo pierwszej ligi 
przyniosły zwycięstwa faworytom. 
Różnica punktów tym razem była 
większa, niż pierwszego tygodnia 
drugiej rundy. W dalszym ciągu 3'1· 
tuacja jest niewyjaśni001a. „Spójnia" 
Gdańsk odniosła jedną porażkę, a jej 
imienniczka z Łodzi oraz „Kolejarz" 
z Poznania po dwie. Między tymi zes 
połami rozegra się walka o tytuł mi 
strza Polski. Na dole o spadek oprócz 
„Stali" walczą aikademicy i „Ogni­
wo" z Krakowa. 

w Europie nadchodzą. wiadomości o A L d liczbą zachorowań. siódmy - gimnastyka, ósmy i ostat- łodziejczyk, Łódź, Plac Zwycic;stwa 
szerzącej się grypie lub influenzy, I nas la z~ an au I Grypa jest· chorobą, która przeważ ni zarazem - pływaka. 12 („Faraon" - Prusa); Bartnik Ze-
która przez bardzo dużą liczbę za- - - nie po jedno- lub parodniowym trwa W wyniku losowania na.grody cz.a non, Radomsko, wieś Folwarki 
chorowań zakłóca normalny bieg ży- grypy, wywołane wirusem A lub 'B niu samoistnie wygasa. Prawdziwe- trafne roowiązaonie naszego Nowo- (-,,Upadek Paryża" - Erenburga); 
cia społecznego. Co to jest za choro- wybuchają prawie corocznie w mie- go środka przeciwwirusowego do roC'Zilego Konkursu Sportowego o- Włodzimierz Krochmalski, Łódź, ul. Tabela po ostatnich wynikach wy 
ba i co należy robić, by człowiek po siącach zimowych na ograniczonych tej pory nie ma. Chory musi się wy trzymali: I Maja 3 („'Matka" - Gork.iego); .Ja- gląda jak następuje: 
zapadnięciu na nią jak najprędzej odcinkach kontynentu, tak jak to 0 • leżeć w łóżku, póki gorączkuje i yić Piłkę nożną Rys7.ard Atlam- dwiga Ok-zak, Tomaszów Maz., Za-
wrócił do równowagi fizycznej i du- becnie dzieJ·e sio w Ewropie. Oprócz dużo gorącej herbaty„ ew. z dodamem czewski, Łódź, ul. Piękna --41 m. 7.1 wadzka 65 („Kurhan Mamaja"·- Sze „Spójnia" Gdańsk 9 8:1 394:3l 8 

I · ty d 1 y h " I 1 b k nf"t l" "t ,,SpóJ"nia" Łódź 9 7:2 420:346 c ioweJ, a wraz z m o norma n c tych ogr·aniczonych epidemii co kil- so m u ·o i ur z ma m„ >J osowa-
. '? · k · k KoleJ'arz" Poznań 9 7:2 405:359 

zaJęc. kadziesiąt lat wybuchają tzw. pande ne w grypie le i przec1wgorącz ow_e " 9 4·.5 356·.553 
rzyczyna grypy ol'az JeJ gwa - mie grypy, które ogarniają cały glob maJą z1a ame Y o ,,..m - • ' ·· • ' • ff 9 394.

0

413• P · · ł · d · ł · t lk nn ocn1 u d k tKS Wł k ,,Gwardia" Kraków 
townych wybuchów w postaei maso- ziemski. Ostatnia taka pandemia mia cze,kWY\w:l'Ołują.c polty i ob~niż~jąc ~o- z rowie stosun I w ,, o n1arz "'l/gnłół~~~rira~Ź!ź 9 4

:
5 

385:402 
wych epidemii i pandemii do niedaw ła miejsce w r. 1918 - 1919. Gdy o- rącz ·ę. tym ce u po ierac mozna •· 

9 
3:5 

344
:
394 

na nie była znana. Rąbek tajemnicy graniczone epidemie grypy odznacza 3-4 razy dziennie po pastylce sali- • • • • • , • d . . AZS Warszawa 3:6 
został odsłonięty dopiero z odkTy- ją się łagodnym przebiegiem, to w piryny (0,5 grm) lub antypiryny podmesc Ra wyzs~y p1z1om usw1a on11en1e „Stal" Poznań 9 0:9 283:396 

ciem w cią.gu ostatnich lat dwudzie- odróżnieniu od nich pandemie s11 zło- (0,3 grm). I W ~szykówce żeńskiej bez zmian. 
stu dwóch wirusów A i B, być może śliwe. Zjadliwość ich wynika z tego Doświadczenie uczy, iż w choro- CZłOlkÓW klllłnl Na czele jest „Spójnia" stołeczna 
zresztą, że tych odmian jest więcej. iż razem z wirusem ustrój ludzki a- bach wirusowych, a więc i w grypie dzięki lepszemu stosunkowi punk· 

Co to są wirusy? Od czasów Pa- takowany jest przez bakterie, dla epidemicznej, penicylina ~ środki Jak już donosiliśmy, ŁK$ „Włók- I Po,dczas obrad II Swiatowego Kon tów., _A. ~.to tabela: 
steura i Miecznikowa. wykryte zosta- których wirusy przygotowały odpo- tzw. sulfamidowe (u nas cibasol) są niarz", reprezentacyjny klub Związ gresu Obrońców Pokoju, w Łodzi „SpoJma W-wa 
ły liczne bakterie: pałeczki, ziaren- wiedni grunt przeważnie w płucach. całkiem bezskuteczne i stosowane ku Zawodowego Pracnwr..ików Prze- zorganizowano akademię dla sportow AZS W.-v;.a , 
kowce i krętki, które S§ pTZyczyną Zapalenie płuc w pa'f/.demii Zl'YJ?O'qej być powinnY, t,Y.lko u cho1:xch z powi w~slq W.ł~k~~n~\9~$!~0, otr~ymal nie ców, r.a kt~rej ZjłQrakl9 zawodników „Gwa~dia Krakow 
wielu chorób za'kaźńycb, ale nie jest objawem ·najgroźniejszym. I. · ' kłaniami 

0

piucnyni\'"pl>cholizeli•a bak· ćławno zarząct konusaryczny, który jedr.ej . ii') sekcji Ł'K~r „Wł6kDiarz" ,,Ko~~J~r~" W-Vj'a 

7 5:2 
7 5:2 
5 4:1 
5 3:2 
7 2:5 
'1 0:7 

246:142 
261:160 
151:125 
1G9:135 
176:284 
15},:2S'S wszystkich. Jeżeli wydzielinę z nosa Obecna epidemia grypy nie ma w teryjnego. Penicylina, stosowana. nie ma za zadanie uzdrowić panujące w z tego powodu, że dla kierownika tej „SpoJma , Gd:ins~, 

i gardła chorego na grypę przepuś- sobie nic osobliwego, ani groźnego. właściwie, może nawet chorobę prze tym klubie stosunki. W ŁKS „Włók sekcji trening, jak sam się wyrazil, ŁKS „Włokl).lan 
cić przez specjalne sączki, zatrzy- Jak zwykle, choroba zaczyna się dłużyć. • niarz" nie działo się bowiem dobrze. był ważniejszy od spraw pokoju(!). =-------- -' -------"" 
mujące bakterie, to okaże się, iż mniej więcej nagle w 48 godzin po W leczeniu grypy oprócz leków Pomimo pewnych r.łewątpliwych <>-
przesączony płyn bezbakteryjny wy- za.rażeniu się od innego człowieka, prŹeciwgorączkowych i obfitych go- siągnięć na polu sportowym, klub Nie można się więc dziwić, źe po 

ł · · kt, h · t d ziom moralny człODków tego klubu tyżw1arze czechosłowacc~ 
wo UJe u me oryc zwierzą <>· który rozsiewa chorobę drogą kropel rących napoJ"ów. (do nich na noc moż nie spełniał tych zadań, jakie stają 

d l W ły · t · · też pozostawiał wiele do życzenia. 
świa cza nych grypę. p me ym kową przez kichanie, kaszel i mówie na dodawać, jako lekarstwo k1ehszek przed nim w środowisku pq:;eszło 
zawarty jest chorobotwórczy wirus, nie. Początkowymi objawami choro- wina) - duże usługi oddaje lek stu tysięcznej rzeszy naszych włók. ,Rozmaite „rodzinr.e wyciecoo" kie. 

w Moskwie 
k , 1 · k rowników poszczególnych sekcji na tory d atego nosi miano zaraz a by są: gorączka, osłabienie ogólne, wykrztuśny, którego najprostszą, niarzy. Nie spełniał dlatego, ż~ w 
przesączalnego. Jest on widzialny bóle w członkach i krzyżu, katar, nie a według mnie, i najskuteczniejszą klubie nie troszczono się należycie koszt klubu z okażji wyjazdów na 

W dniu 21 bm. przybyła do 
Moskwy ekipa łyżwiarzy czecho­
słowackich z mistrzynią CSR i 
akademicką mistrzyr..ią świata w 
jeździe figurowej, Lerchową, m1 

strzem CSR, Fikarem oraz naj. 
lepszą czechosłowacką zawodnicz 
ką w jeździe szybkiej, Hanzili­
kovą. Kierownikiem ekipy jest 
przewodniczący słowackieg0 

UKF - Stefanec. 

d · k 1 ktr · różne zawody ich zawodników, po-tylko po mikros opem e e ono- żyt gardła, nieraz chrypka oraz ból formą jest mieszanina będźwimanu o podniesienie poziomu ideologicz. 
wym, dającym powiększenie 1().000 w piersiach połączony z kaszlem. sodu z amoniakiem. Lek ten przygo nego jego · członków. wtarzające się często wypadki kra· 
razy. Wirusy w odróżnieniu od bak- Nie wszyscy ludzie, do których nosa towywany obecnie z zarządzenia Mi- Ale czyż w ŁKS „Włókniarz'} mo- dzieży - wszystko to świadczy, że 

· d , „ h w ŁKS „Włókniarz" panuje jesz-
terii nie dają się ho owac na żaunyc lub gardła wtargnęła niewidzialna nisterstwa Zdrowia z.nakomicie oczy- gło być lepiej, skoro na odpowiedzi'al 
sztucznych pożywkach i rozwijają się kropelka z wirusami, muszą zachoro szcza nie tylko tchawicę i oskrżela, nych stanowiskach znajdowali , się cze do dnia dzisiejszego zatęchła z 
wyłącz,nie na tkankach żyjącego wać na grypę, wśród ludzi, zakaźo- ale i gardło .. Najlepiej jest pobierać ludzie, którzy sami nie zrozumieli je dawnych czasów atmosfera, którą 

d grur:townie należy wreszcie przewie-
:i:wierzęcia. Olbrzymi postęp w ba a- nych wirusem, znacznie więcej jest go w pół szklanki gorącego mleka. szcze zadań sportu w Polsce Ludo-
niu wirusów dokonał się przez możli takich, którzy poza lekkim katarem Oprócz leczenia grypy nie mniej wej, jego roli społeczr:o • wychowaw trzyć. To zadanie staje przed no­
wość hodowania ich na jajach ku· odczuwają tylko lekką niedyspozy- ważną. sprawą jest jej zapobieganie. czej. wym zarządem. Wykona je tylko w 
rzych, dzięki czemu dają się oµe ba- cję ogólną i pracy nie przerywają, Ponieważ rozsadnikami choroby są Nie chcemy być gołosłowni. Przy i:':s :~~~"t~r::.r zoc:r~~ch sze~=~ 
dać, ·a jednocześnie otrzymać można I aniżeli chorych, którzy zmuszeni są 1 ludzie, chory na grypę powinien ki· toczymy więc jeden z wymownych 

W czasie swego pobytu w ZSRR 
łyżwiarze czechosłowaccy treno­
wać będą razem z zawodnikami 
i zawodniczkami radzieckimi. 

specjalne szczepionki przeciwwiruso-1 kłaść się do łóżka. I chają.c lub kaszląc, zasłaniać twarz. faktów, który najlepiej rzuca światło !~~~:t:'kol~i~0f~~~~g~~~;:,dnio 
we. Obecna grypa, która nie ma cha- by nie rozsiewać zarazków w otocze na poziom ideologiczny niektórych 

Od dawna wiadomo, ~e epidemie rakteru pandemii, odznacza się nie niu. („Trybuna Ludu") kierowników sekcji tego klubu. Zd. Kr. 
11-llll-1111-llll-Hll-llll-llll-llll-1111-llllllllillllll-lll-llll-llll-llll-1111-llll-llll-1111-llll-lłlł-llll-llll-llll-1111-llll-111-lll-llll-1111•-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 

Nasz rozmówca 02I1ajmił, że t-o Sil „przestarzałe" liczby i spro­
wadził ro~mow~ n.a my temat. 

Przykładem tego jak prneprowiadzona była „reforma rolna" 
w Bawarii mo2ie słufyć również historia z posiadłościami kron­
prilwa Ruprechta. Temu rpretendentvwi do tronu bawairsk.i.ego po 
wojnie skon!i&kowano jego majątek. Właściwie nie odebrano, a od­
kupiono. 80-letniemu kronprinzowi została wypłacona ze środków 
na·rodow.rch ogrom·~ kwota. Ruprecht otrzymał pieniądze i p()­
został nadci1 w swoich dobrach. Potem postanowiono przywrócić 
Ruprechtowi jego własność. Kronpr.inz nie ucierpiał z powodu „re· 

<:>rmy" rolnej - poustał mu i zamek i pieniądze. 
Według tego samego info.rmaitora, doręczonego nam przez ba­

warskiego ministra, można było sbvvierdzić, że w Bawarii następu­
je dalsz.a degradacja gospodarki rolnej, która zaczęła się jeszcze 
przy nazi.zmie Tylko w ciągu jednego roku powierzchnia zasiewów 
uległa w BawaTii zmniejszeniu o 100 tysięcy hektarów. W 'tym sa· 
mym okresie w radzieckiej strefie okupacyjnej zasiane grunty wz.ro­

sły o 450 tysięcy hektarów. Prawie połowę ziemi bawarskiej - 43 
procent - w sposób rabu.."lkowy użytkuje się tu na pastwiska. W o­
statnim roku pastwiska rozszerzyły się jeszcze o 250 tysięcy hekta­
rów kosz.tern ziemi, nad.ającej się pod zasiewy. 

Moski•ewska sesja ministrów spraw zagranicznych przy­
jęła uzgodnione postanowienie zakończyć przeprowadzenie reformy 
rolnej do koń(':> 1947 roku, to jest do czasu kolejnej londyńskiej 
konferencji. Wydarzenia dowiodły, że do tego terminu w Niem­
CLech Zachodnich nie zdziałano niczego dla realizacji reformy. 
Dziedzice w dalszy ciągu zasiadali w swych zamkach, udziela­
jąc tam schronienia również i swym kolegom, którzy zbiegli z ra­
dzieckiej strefy okupacyjnej. Władze amerykańskie nie są zainte-

/ 
resowane odbudową niemieckiej gospodarki rolnej. Powojenny 
kryzys żywnościowy doprowadził do głodu robotników i prze­
siedleńców w Niemczech Zachodnich, ale · przynosił wielkie zyski 

amerykańskim kupcom zbożowjTin. 

Pod tym względem położenie na zachodzie Niemiec nie uległo 

zmianie i do tej 1pory. 
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Latem 1'950 roku, już po proklamowaniu ,repubhki demokra­
ty<:Znej, raz jeszcze odwiedz:łem niemiecką wieś i mogłem .stwier­
dzi<:, jakie nastąipiły tu przekształcenia po reformie rolnej, po tym, 
jak radzieckie władze okupacyjne w cał<Jści przekazały ludowi 
niem:eckiemu państwowy zarząd sw_oim k,rajem. Były to ogromne 
przemiany. Charakteryzowały one dalsze proce5y ' umocńienia re- . 
for.my rolnej, dalsze demokratyczne przeobrażenia, urzecz.yw·istnila· 

ne przez lud niemiecki. 
Tym razem udałem się do prowincji Saksonia-Anhalt, poło­

żonej w zachodniej części Niemieckiej Republiki Demok·ratyczń~j: 
Niemiecki chłop, którego spotkaliśmy w byłym majątku ob­

szarni:ka Warneckego, nazywał się Schaefenicht. Zamieszkiwał, jak 
i dziesiątki innych, nowych chłopów, w samym majątku, orał zie-. 
mię, należącą dawniej do Warneckego, bydło swoje trzymał 

w szopach dziedzica i czuł się tu prawdziwym gospodarzem. . 
Prawie przez czterdzieści długich lat zatrudniony był Schaefe· 

nicht j:.iko parobek u dziedzica Warnecke. Tutaj, u tego samego 
obszarnika, pracował i jego ojciec. Dziedziczny pąro,b'ek urodził, ~.i,ę 

tu„ wyrósł, ale oprócz kąta w izbie czeladnej,. nieopłaconych dłu­
gów i kozy nigdy niczego nie .posiadał. Ani on ani jego rodzina. 

I oto już piąty rok prowadził Paweł samodzjelne gospodarstwo. 
Podczas reformy rolnej otrzymał wraz ze starszym synem p:ętrui.ś­
cie hektarów ziemi, stowarzyszenie chłbpskiej samopomocy przy­
znało im krowę i źrebaka. 

O.d teg<> rozpoczął prowadzenie samodzielnego życia nowy chłop 
n.a 7liemi dziie<Wi.ca Wamecke. Trzeba było widzieć, z jaką dumą 

oprowadzał nas rpo rozległej majętności, gdzie, niby forteczne ba­
sti<l!l'l.y, wznosiły się murowane szopy, chlewy. gospodarskie zabu­
dowania, pozostałe po obszarniku. 

Do zapadłej saskiej wioseczki Veiwietz przyjechaliśmy w p1ęc 
lart; po rprzejściu gruntów całego obsza.ru Wschodn ich Niemiec na 
wł.a.Bllość niemieckich chłopów. Na przykładzie t ej wsi, na przykła­
dzie ;Fawla Schaefenichta można było zupełnie dokładnie zdać sobie 

. sprawę, w j:akim kierunku rozwija się gospodarka rolna Niemiec· 
kiej · Beipublik<i Demokn:tycznej. 

Wyrobnik rolny, dla którego w niedawnej jeszcze przeszłości 

stanowiło . całe zagadnienie kupno dziecięcych pończos~ek, t.eraz, 
po otrzymaniu nale2lnego mu z prawa gruntu, wyzwolił się z wiek<>­
wej nędzy. Przez te lata dawny parobek stał się posiadaczem włas­

nego gospodarstwa. Teraz w jego oborach, otrzymanych w spuś­

ciźnie po dziedzicu, znajduj·ą się dwie krowy, dziesiątka owiec, 
konie, ptactwo domowe, a ziemię jego obrabiają traktory z ośrod­
ka maszynowego. 

Prawda, · na rpsychik.ę chłopa niemieckiego wpływają zupełnie 
przeciwstawne czynniki. W jego świadomości zachodzą ciekawe 
procesy. W wyniku demokratycznych przeobrażeń uzyskał ziemię 

i możliwość zagospodarowania się, ale stał się zarazem posiada­
czem - i owo indywidualistyczne uczucie przej awia się w nim cza­
sem w sposób zgoła naiwny. Paweł Schaefenicht w ciągu całego 

swego życia nigdy nie miał własnych oszczędności, ale wiedział 

zawsze, że osobisty rachunek w banku, książeczka oszczędnościowa 

staje się pewnego rodzaju symbolem dostatku oi;az majątkowej 
niezależności. I teraz, chociaż .Paweł Schaefenicht posiada gotówkę, 

mimo to woli uiszczać należności za uprawę ziemi przez wypisy­
wanie czeku dla ośrodka maszynowego. Buchalteria ośrodka mieś­
ci się tuż w dziedzicowym dworze, a do kasy oszczędności t r zeba jeź­

ozić do miasta. 
(dalszy ciąg nastąpi) 
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